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^  e j  te rada ZGm  E X  K R Ó L A  M A N U E L A
4  Profesor Świaniewicz replikując na 

inoj artykuł „Barykady trzeciej strony 
nie m ają“ podnosi ważne zagadnienia 
gospodarczo ■ polityczne doby o b ec­
nej. O zagadnieniach tych powiemy 
słów parę, lecz winniśmy przypomnieć 
źródło polemiki. Źródłem tym był arty­
kuł w „Ż agaracn" p. Dembińskiego 

Podniesiona kurtyna". W  artykule 
tym p. Dembiński z gestem w yrażają­
cym , że wypowiada nowe i wielkie rze 
czy, powtarzał właściwe hasło progi a- 
mowe gospodaicze Rosji Sowieckiej. 
Upatrzyliśmy i upatrujemy w tern skrzy 
wienie myśli politycznej i ekonomicznej 
w  pewnym odłamie naszej młodzieży. 
Poglądy bowiem wypowiadane przez p 
Dembińskiego nie są objawem w yjąt­
ków em, indywiduainem na naszym 
gruncie. R osja  Sowdecka zaimponowała 

znacznemu odłamow i naszej młodzieży 
T e  ob jawy naszej myśli polityki g o ­
spodarczej, pochodzące z nienależyte­
g o  przemyślenia życia gospodarczego 
Europy, Polski, i Rosji Sowieckiej uwa­
żamy za szkodliwe 1 prowadzimy 7  ni­
mi walkę.

Względem naszej młodzieży zacho­
wujemy stosunek pobłażliwy Pam ię­
tamy dobrze, że całe pokolenie, przed­
stawicieli którego odgrywają dziś wy­
bitną rolę w życiu politycznem i umy- 
słowem boiskiem przechodziło przez 
socjalizm. Obecnie Prezydent Mościcki, 
Marszałek Józef Diłsuds,ki, Stanisław i 
VVładysław Grabscy , piszący te słowa 
W ładysław  Studnicki i wielu innych 
większj lub mniejszy okres swego ży­
cia tkwili w socjaliźmie. Zacnoozha je­
d n ak  różnica między okresem 1899 —  
.9 0 5  rok, a dobą dzisiejszą. W ów czas 
socjalizm, jako siła motorowa ruchu 
rewolucyjnego, rozsadzał obce zabor­
cze państwo; obecnie krańcowe hasła 
lewicowo - gospodarcze są siłą moto­
rową niebezpieczną dla naszego pań­
stwa, narażonego bardziej, niż inne 
na niebezpieczeństwa ze strony Sow it -  
ckiej Rosji „Doktryna Komunistyczna 
•jest Doktryną Uniwersałistyczną, dą- 
’ ącą do podbicia całego świata. Rewo- 

► lucja światowa jes t  celem, którego ni­
gdy nie tracą z oczu ideolodzy i polity­
c y  komunistyczni... Dla celów rewolu­
c ji  światowej rozbudowują się potęgi 
militarne Sowietów, tworzą się potęż­
ne bazy przemysłu wojskow ego —  pi­
sze profesor Świaniewicz w artykule 
„W  kwestji trzeciej strony barykady1'. 
Wypowiada tu ideę, którą najzupełnie 
podzielam i której dałem obszerne uza­
sadnienie w książce m ojti „R osja  So ­
wiecka w polityce św iatow ej".  N aia-  
żenie na starcie prędzej czy później z 
■Rosją Sowiecką musimy przeciwsta­
wiać się dążeniom do je j  upodobniania 
się

Profesor Świaniewicz wypowiada 
słuszną opinję. „Aby skutecznie prze­
ciwstawiać się Rosji Sowieckiej 01 az 
lll-ciej Międzynarodówce trzeba zo rg a ­
nizować świat kapualistyczny, a przc- 
dewszystkiem pod względem politycz­
nym i gospodarczym". Jes t  to tezys, 
który staleuzasadniało „S łow o" Przy­
pomnijmy choćby artykuły o potrzebie 
przymierza fancusko - niemiecko -  pol- 

skiego.Skreślenie odszkodowań, likwida 
c ja  długów politycznych przez wojnę 
wywołanych oto postulat, związany 
ściśle z powyższą tezą.

Zgadzamy się z profesorem Swianie- 
J iczern, że pewne próby zorganizown 

ia gospodarki kapitalistycznej na grun 
ie narodowym uczynione w okresie 
owojennym dały raczej rezultaty u- 

jemne. Stąd jesteśm y zwolennikami blo 
ków gospodarczych jak  środkowo-euro 
pejskiego bloku, który Polsce zapew­
nić może nie tylko bezpieczeństwo, lecz 

omyślne warunki gospodarczego roz- 
oju Planowość gospodarcza w ustro 

kapitalistycznym, co zdaje się zapo- 
laje prot. Sw., realizuje się przy po­

mocy olbrzymich koncernów, obejm u­
jących  ważne gałęzie produkcji szeregu 
państw.

Profesor Świaniewicz wypowiada 
się za zwrotem w kierunku liberalizmu 
gospodarczego w skali międzynarodo­
wej, twierdząc, że doprowadziłoby to 
znacznie szybciej gospodarkę światową 
do równowagi, niż polityka interwen­
cjonizmu opiekuńczego. Lecz ów inter­
wencjonizm jest wywołany pragnie­
niem aktywnych bilansów handlowych, 
które występują jako konieczność pań­
stwowa przy braku dopływu obcych ka 
pitałów i kredytów. Dopływ ów jest 
uwarunkowany osłabieniem antagoniz­
mów politycznych Kryzys obecny go­
spodarczy, słusznie nazywany kryzy­
sem zaufania jes t  spotęgowany b łęd a­
mi traktatów Wersalu, St. Gerinaine, 
Trianon. Wchodzimy tu w dziedzmę 
polityczną mało zrozumiałą dla klijen- 
tów ptofesoia  Swianiewicza, w o b ro ­
nie których wystąpił w artykule „Trze 
cia stona barykady", lecz z doktryna­
mi, których bierze rozbrat w artykule 
„ W  kwestji tzeciej strony barykady".

Palermka na tern się zakańcza, bo 
nastąpiło uzgodnienie poglądu przez o- 
statnie wypowiedzenie się profesora 
Swianiewicza całkiem zgodnie z naszą 
linją w polityce i w ekonomji; nie s p o ­
tykamy już „pogardy i niechęci do k a ­
pitalizmu", jtk w artykule „Poszukiwa­
nie trzeciej strony barykady", lecz roz­
ważania warunków walki jeg o  z to lsze  
wizmem. Nastąpiła pewna rejterada, 
którą witamy przychylnie.

W ładysław  Studmcki

Likwidacja Gł. Kom. 
Społ. Pom.Of. Powodzi

W  A KSZAWA. PA T. —  Dnia 1 ti.po+1 
w gmachu Senatu odbyło się pod prze­
wodnictwem p. M arszałka Senatu R acz- 
k ewicza wame zebranie, dotyczące li­
kw idacji głównego komitetu społeczne­
go pomocy ofiarom  powodizi województw 
północne - wschodnim. *  .przedstawi >- 
n< go przez p. M arszałka Raczkiewicza 
szczegoiowego sprawozdania z cało­
kształtu  ,polecanej a k c ji pomocy po w 0-  
dz anoin, praw ad&anej pnzaz główmy ko­
m itet i jego organa wynika, że  na rzecz 
powodzian zebrano ofiar w gotówce i  w 
naturze w sumie 1,021.150 zł.

Na waimem. zebraniu przew odniczący 
kom isji rew izyjnej gen. Kirzemieński, 
preze- Najwyżiszi j  Izby Kontroli stw ier­
dził, że przeprowadzona przez komisję 
rew izyjną kontrola działalności finan­
sow ej głów mego komrretu wykazała ce­
lową i os:- czędną gospodarkę pr°zydj ara 
głównego komitetu.

Następnie walne zebranie rozdyspo­
nowali. pozostałą w kasie głównego ko­
m itetu gotówkę w wwoce 53.000 zł., 
przydzielając odpowiednią sumę posz­
czególnym ternom poszkodowanym przez 
zeszłoroczną powódź, oraz powołano ko­
m isję likw idacyjna w składzie następu­
jący m : p Marszałek Racźk,i,_,wiez jako  
przewodniczący, oraz delegaci : prezes 
Najwyższej Izby Kontroli i  M inister 
pracy i ooieki społecznej jako  członko­
wie, wreszcie poseł Mmfcowsk jako  
skarbnik Kom isja likwidacyjna, prócz 
czynności ściśle likw idacyjnych, z w ę ­
żanych z likw idacją komitetów woje­
wódzkich, została upoważniona do decy­
dowania i dysponowania, iwtszelki emi su­
mami, ja k ie  ewentualnie wpłynęłyby 
pod adresem głównego komitetu.

LONDYN. PA T. —  Nagła i dla niko 
go nieoczekiwana śm ierć 4 3 -letniego 
eks-krola Portugalj‘i Manuela w posia­
dłości Tw ickonnair pod Londynem  
spraw iła w Londynie wielkie wrażenie, 
albowiem eks-krol Maneul był w lon­
dyńskim świecie sportowem osobisto­
ścią niezwykle popularną. Jako powód 
łmi< rei podają chorobę gadlaną, acz ­
kolwiek o  cnoooie tej do w czoraj nikt 
nie wiedział. Pzedw czoraj eks-krol Ma- 
uel w az z eks-kroiem Alfonsem hisz­
pańskim obecni byli na zaw odach teni­
sow ych w W imbleden. Również dziś 
oczekiwano jego przybycia na finał w 
W im leaen albowiem Manuel był zapalo

n>m tenisistą. Około godz. 2 po po- 
łudiu telegraficznie zawiadomiono za ­
rząd rozgywek, że eks-król zaniemógł 
i nie przybędzie, prosząc o zakomuni­
kowanie tej wiadomości królowi Je ­
rzemu i krolowej, których gośćm i w 
iczy miał być Manuel. Gdy około 6 
po południu a o  Wimbladen podano te- 
legiaficznie w iaom ość o  śmierci para 
królewska natychm iast opuściła W in- 
biaden, a chorągw ie na znak żałoby zo­
stały opuszczona do połowy masziu. 
Kiól Mauei abdykował w roku 1910, 
gdy w Portugalji ustanowiuno rządy 
republikasńkie i od tego czasu zamie- 
kiwał w Anglji.

Obrady sekcji Samo- T E L E G R A M Y  
rządowej ftiBWR. 1 Ł Ł Ł " ,' M ri 1

PRZYJAZD D Z  WILOA PAN! MARSZAŁK0WEJ 
PIŁSUDSKIEJ ORAZ P- MINISTRA DOERNER*

W sobotę, dnia 2  bm., o godzinie 
15 ttńn. 20  pociągiem warszawskim  
przybyw a 10 W ilna pani m arszałkowa 
Fiłsudska waz z obiema córkami. Rów ­
nocześnie przybył p. minister poęzt i te 
legrafów Boerner. Na dwocu powitali 
przybyłych p. w jjew oda Beczkuwicz, 
p. Adam Piłsudski, pułkownicy K/uk-

Szuster i W enda, dyrektorowie Kolei, 
Puczt i Telegrafzw  inne osobiści. Pani 
M arszałkowa udaje się do Pikiliszek. 
Pan minister Boerner zabawi w Wilnie 
azien jutrzejszy i w czasie pobytu sw e­
go pzepowadzi lusrację kilku podw łal 
n>ch sobie urzędów

H ARBZAWA. S ekc ja  sam orządoim  
BBW R. pod  przevK>dnictwem. senatora  
dr. D ąbsH egc i przy udziale w icem ini­
stra  K orsaka  i w icem arszałka dr. Pola- 
kiexcicza obradow ała  w  dmch S-tym  
czerv'Oo i 1-szym, lipca wad zagadn ien ia­
mi samu-rząda pow iat owcy o i nadzoru  
państw ow ego w p ro jekc ie  rządowym li­
stow y sam oiządow ej.

R pfe ra t  o samo^-zadzie pow iatoicym  
icygłosił poseł Dunin - M arkiew icz, o- 
bm zując stan obecny na poszczególnych  
ziem iach Potski, zc szczcgólnerr uwzglę­
dnieniem dekretów  N aczelnika Państw a, 
obow iązujących n a teren ie wojnwódziw  
centralnych i w schodnich D ekrety te  
p ro jek t rządowy utrzym uje w  m ocy i raz  
ciąga  je  ponadro na icojrw ódziim  po- 
tudmowc. Po szczcgólow em  omówieniu  
artyku łów  projektu , dotyczących sam o­
rządu powutł ow ego, referen t zgłosi* po­
praw ki, nad k tóre  m iw yw iązała się  ob- 
szerna dyskusja.

R efera t  o nadzorze państw ow ym  w y­
g łosił poseł R zoska. W uryniku dyskusji, 
która  toczyła się nad zasadam i nadzoru, 
postanow iono, aby  przed fpsiedzen iem  
wrześrtiowem, referen t rozesła ł szczegó­
łow i zasadm ęm e tez pro jekt, oraz sw o­
ich popraw ek (ISKRA ).

kiedy repiiracyjne w Lozannie.
K O NFEREN CJE W IERZYCIELI 

NIEMIEC
LOZANNA. PA T. —  W  dniu dzisiej 

szjm  rozmowy reparacyjne nie wyszły 
jeszcze z fazy koleiencji między wie­
rzycielami Niemiec, ’ ale pzi najmn.ej 
pi zj niosły końcowa jej fazę. jutro roz­
poczyna się oficjalna dyskusja z Niem 
cami. W ciągu dnia dzisiejszego odby­
ła się dalsza konferencja fraucusKO-an- 
gieiska, w której ze strony Francji wzię 
li udział Herriotr, Germain Matin i lien  
net, ze stony angielskiej —  M ac Do- 
nad, Neville Chamberlain i Runcitcnu 
tej konferencji nasiąpiło porozumienie 
co do tekstu protokółu, który zostanie 
przedłożony Niemcom.

HERRIOT I MAC DONALD 
LOZANNA. PA T. —  Pem jer Herriot 

powócił do Lozanny. Niebawem 00 
przybyciu o godz. 9 rano premjer Her­
riot udał się do M ac Dutialda. Przed­
miotem rozmowy obu mężów stanu 
jest pi zedewszystkiem w ysokość sumy 
globalnej, którą maja zapłacić Niemcy. 
Cyira ta  ma o yć w stawiona do rządo­
w ego projektu, opracow anego w czoraj 
przez komitet epaacyjy. Co do sam ego  
przez komitet repara^yjny. Co do sa ­
m ego systemu zapłacenia sumy global­
nej w obligacjach rządu iem.eckiego i 
jego szczegółów , nastąpiło w czoraj, 
jak wiauomo, porozumienie między pię 
cioma wierzycielami Niemiec.

D ELEGACJA NIEMIECKA NARADźA  
SIĘ.

LOZANNA. PA T . —  W edług krążą 
eych dziś pogłosek, Kanclerz ''On Pa  
pen i ini członkowie delegacji niemie­
ckiej udają się jutro rano do miasta 
Freiburg w Niemczech, położonego o 
8(> kim. o  ganicy szw ajcarskiej, dokąd 
przybędą z Belina pozostali członkowie 
gabietu Rzeszy. W e Freiburgu miaiaoy 
się odbyć doniosłe narada gabinetu 
Rzeszy ceiem zdecydow ania, czy Niem 
cy przyjmą propozycje wierzycieli.

W GENEWIE
SPRAW A KONFLIKTU jAPOŃSKO- 

CHIŃSKIEGO 
G EN EW A. PA T. —  Nadzywczajiie 

Zgomadzenie Lig. Narodów rozpatry­
w ało wczoraj sprawę przedłużenia 6- 
miesięcznego terminu, w którym w e­
dług postanowień paktu Zgromadzenie 
ma w ydać decyzję co  do przedłożone­
go mu konfliktu w spraw ie japońksc- 
chinskiej. Termin ten upływa 19 sierp- 
ia, jenak do tego czasu nie nadejdzie 
do Genewy raport komisji Lyttona, 
przedstawiony przez Hymansa. Przyję  
ta pzez Zgromadzenie rezolucja nie 
prewiduje nowego terminu. Przewiduje 
ona natom iast, że komitet 19-tu  będzie 
w możności ozpocząć badanie raportu  
komisji przed 1 tistooada

TURCJA W EJD ZIE DO LIGI 
NARODÓW

G FN EW A . PA T . —  Przewidują tu, 
iż Zgaromadzenie Ligi Narodów przyj 
mie proponowana rezolucię w spawie 
przyjęcia Turcji rio Ligi Naroduw za­
pewne 6 lipca, poczem zostanie ona 
j.zesłaan rządowi tureckiemu. Odpo­
wiedź T uicji nie uiega w ątpliwości, 
gdyż tureckie zgromadzenie narodowe 
wypowiedziało się już w zasadzie za 
przystąpieniem Turcji doLig Narodow. 
Pzyjęcie Turcji mogłoby nastąpić w 
tych warunkach na speejalnem posie­
dzeniu około 13 lipca.

Zamieszki wśiód (bałamuionyth chłopów

W  NIEMCZECH WAF.KI TRW AJĄ  
H ITLERO W CY W ALCZĄ  

Z KOMUNISTAMI

BERLIN. PA T. —  W  różnycłi 
częściach m iasta przyszło do krw a­
w ych stać. W  Schonebergu narodow i 
socjaliści zaatakow ani zoetali przez gru 
pę komunistów i daii szereg strzałów , 
aniąc śniietelnie dwu napastników. W  
dzielnicy W edding około pulnocy w y­
w iązała się strzalanina. Jedna osoba za 
bita, dwie ciężko ranne. W  Moabicie 
patrole policy jne ostrzeliwane były z o- 
kien domów. Policja odpowiedziała 
strzałami,

W ARSZAW A. P A T . —  N astro je 
hlurzliwe wśród włościan powoatu lisJcie- 
go, podnieconych przez u w ija jących  się 
wśród nich agitatorów  komunistycznych 
przybrała w czoraj na sile. Gm py włoś­
cian, otumanione pnznz kolportowane u- 
lotki o wprowadzeniu pańszezj zny, ma- 
jącem  naistapić jakoby już nv dniu 1 -go 
lipca, uzbrojone w patki, tooły. widły i 
motyki, dopuściły się gwałtów na oso- 
Dacn 2 dzierżawco iv miejscowych m ająt 
ków ziemskich. Dzierżawcy ci zostali 
ciężko pobici1 przez sfanatyzowany tłum, 
który gi omadzić się zaczał nr drog.uch 
gmin Łogodzewa Teleśuicy ; Sanna.

Wobec wyczerpania wszelkich środ­
ków perswazji i wszelkich prób uspoko­
jen ia  wzburzonycn ciemnych umysłów, 
władze policyjne w obecności oddziałów 
asystemcyjnych- wobec agresyw nej po­
staw y włościan, przystąpiły w dniu wczo 
rajszym  w godzinach Donoiudniowych

do energicznpro roizpraisaznLi tłumu; i a- 
.■esztowania agitatorów.

Ponieważ na terenie gminy Teleśnicy 
tłum, złożony z k ilkuset osób, staw ił o- 
pór czynny policji, przyczem w strony 
je j  padły strzałę, w wyniku których 2 
policjantów  zostało ranionych, policja  
po wyczerpaniu ,w;szelki()b środków zmu­
szona była użyć broni, poczem tłum roz­
pędziła całkow icie, —  Przy likwidowa­
niu zajścia 5 osób /zostało zabitych, a 8 
osóli odniosło rany.

W  godzinach wieczornych likw idacja 
zamieszek została w ziunelności na. te ­
renie pow.atu liski,ego zakończona. We 
wszystkich gminach zapanował spokój. 
Tłum ro/.sezdł się  do domów. Władze 
przeprowadzają obecnie aresztowania 
podburzających włościan agitatorów kc- 
mur.istyciznych, którzy poniosą całkowi­
tą  odpowiedzialność za zajści. przez 
nich wywołane.
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PR ZED STA W IC IELE KOPENHAGJ 
W  GDYNI

G-DYNLA. PAT. —  Przedstawiciele 
portiu kopenhaskiego pp. Berends'n, 
Laub Thieisen Teiisen i HugeJ -  Mayer 
po zwiedzeniu portu i wszystkich urzą­
dzeń portowych oraz chłodni, łu&zczarni 
ryżu, o ie ja m ' i urządzeń do raaowania 
węgla, po  śniadaniu rydanem przez kon 
-sula duńskiego Byczkowskiego udalr się 
do Jastrzęb ie j Góry, a dziś ocijechah na 
„Ptułaskim" do Kooenhag . Przed odja­
zdem dyrektor cel p. Benendsen, który 
je s t miĘdzyn.arodoi"ym autorytetem  w 
sprawach nontawych odbył dłuższt koi. 
fern cję  z nacz6ln 'kieni wydziału TTrzęau 
Morskiego Giejszcorem na tem at strefy  
wolnocłowej w Gdym.. Pont gdyński i je ­
go urzą/dztHiia /wywarły na gościach 
duze wrażenie. (

PRACOW NICY PAŃ STW O W I 
W E  FRANCJI PR O T EST U JĄ  

PA RYŻ. PA T —  D elegacja pracow­
ników państwowych przybyła wozora, 
do parlamentu do siedzibjr grupy rady­
kalnej. celem zaprotestowania przeciwko 

Propouowraneinu przez m inistra  finan­
sów obniżeniu płac o 5 proc.

ODZNACZENIE PR O F. LEHR- 
SPŁAW1ŃSKIEGO  

SO FJA . PAT — Akadem ja nauk na 
ostatniem  ,swem dorocznem posiedzeniu 
wy orała w poczei swych członków-ko- 
resnondentów m ,edzy innymi prof. Lehi 
Spławińskiego z uniwersytetu uwow/skie 
go. Na teimż<- posiedzeniu dokonano wy­
boru nowego .prezydjnm Prezesem ostał 
wvbrany p~of. M iletic.
PO W RÓ T Z ESTONII KOMENDANT A 

Z W . STRZELECKIEG O  
W  ARSZAWA, PAT —  W  piątek ra ­

no komendant, główny Związku Strze­
leckiego płk. dypl. Rusin wra/z z otocze­
niem powrócili /z E s fonji i Łotwy dokąd 
wyjeżdżali celem złożenia wizyty tam ­
tejszym organizacjom  przysposobienia 
wojskowego.
„PU ŁA SK I" O D PŁYW A  DO AM ERYK!

GDYNIA. PA T. —  IV sobotę o godz. 
16 odpłynął do Stanów Zjednoczonych 
statek  „Pułaski", zabierajac 206 pasa­
żerów. , w tern polską drużynę olim pijska 

PRZEM YTN ICY SACHARYNY 
K ĘPN O . PA T. —  W  Kępnie ujęto 

mieszkankę wsi Trębaczów poro iaiti kę­
pińskiego na leżącą ao sza jk i przemyt­
ników sacharyny. W  c z a s ie  rew izji zna­
leziono 10  kg. sacharyny które skonCL

DEM ONSTRACJE W  SEJMIE  
WIEDEŃSKIM

W IED EŃ . PA T —  W sejm ie wn-deń 
skina urządzili wczoraj narodon i so c ja ­
liści hałaśliw ą dem onstrację przeciw 
przewodniczącemu prezydentowi sejmu. 
socja l - demokracie di. Dannenbergowi, 
ośw iadczając, że nie dopuszczą do tego, 
aby przewodniczył żyd. Między socjal- 
demokrarami narodowymi socjalistam i 
doszło do bójka, w czasie k tórej kilku 
posłów z obu stron zostało pokaleczo­
nych. y  imo hałaśliw ej obstruK cj1' naro­
dowych socjalistów  porządek dzienny 
został wyczerpany. Prezydent Dannen- 
berg izapoo> iedział zaostrzeń ie regulam i­
nu obrad.

FLIT T A  LANGI NAGLE U TR a CIŁa  
W ZROK

RZYM, P A T  —  Nadeszia tu  wiado­
mość z Hollywoodu, że aktorka kinenni- 
togiraficzna Eliuta Langi oślepła nagie 
podczas naśw ietlania sceny nowego f il­
mu w za Kładach Param-ountu.

Lekarze stwierdz;li, że je s t te  skutek 
podrażnienia nerwu wiarokowego przez 
oślepiając-0 światło reflektorów. Narazie 
me wypowiedziano Się, czy' s/epota jes t 
chwilowa, czy nieuleczalna.

POW ODZ W  JAFO N jl

TOKTO. PAT. — Z powodu przei \ra- 
giis tam y w okolicy Mikinachl, w-zburzo- 
ne fale weziuanych wod po gwałtownych 
deszczach i burzach, uniosły wielką 1-  
lość aomów, czyniąc ogromne spustosze­
nia. W k atastrofie  zginęło 30 osób. —  
Z innych mieyscov ości -ygmalizują rówT- 
nież po „ odzie.

SPRAW A NAPADU NA KLUB 
G O LFO W Y

W IED EŃ . PA T. —  „A rbeirer Ztg." 
aon osi: Śledztwo w spraw ie napadu nr 
klub golfowy stwierdziło, że aianżeiem  
napadu by 1 przyrwódca bolówcr, nacjon? 
lis/tycznych Paschke. W  jego mi°szkaniu 
odbyła się przed napadem narada dP 
u taienia 3zczegćiów akcji. W. napadzie 
brał też czynny udział służący' klubu 
golfowego Ohaj aresztowani przyznał, 
się do winy.

P olic ja  aresztowała /X>nadto jak o  u- 
cze>tników napadu radcę okręgowego 
W annecka i komendanta bojó'.,ek naro­
dowo - socjalistycznych Tuiira- W na­
padzie — ja k  stwierdziło śledztwo poli­
cy jn e —  wzięło udzia’ około 70 młodo­
ciany ch narodowych socjalistów .

ODROCZENIE K IK FFREN C tjl 
N A FTO W EJ

PARYŻ. PAT. —  K onferencja nafto­
wa odroczyła swe obrady prawdopodo­
bnie 00  poniedziałku. W czasie te j dwu­
dniowej przerwy zbadane bęoą możli­
wości porozumienir pomiędzy państ.wa- 
n i —  producentami nafty .

SPRAW OZDANIE BAJfKU RZESZY
B E R L IN - PAT —  Sprawozdał ie 

Banku Rzeszy n a  ul/imo czerwiec wyka­
zuje zwyżkf; środków pokrycia o 0,5 mi- 
ljonów, wobec równoczesnego zw ięk sze­
nia obiegu banknotów o 267,3 m iljony. 
Stopa pokrycia spadła z 29,9 proc. na 
24,1 pro° P oK fe, wekslowy wzrós: o 
230,8 miljonów , lomk ardowy o 158.8 m i- 
ljonów marek.

LITVTNI NARZEKAJĄ NA NIEMCÓW

W IED EŃ . PA T —  Lirtwini z Prus 
Wschodr ich przedioży.i kongresu-Y 
m niejszości narodOT^yc1’ m om o-jał, prztd 
stawiający: gwałtowm0 g°rmanizowanie 
Litwinów w Brusach W schodnich. L it­
wini nie Dosiadają tam ani jeda.ej szko­
ły. Dzieciom litewok im n ie wolno naw et 
uczęszczać do freblowek hiew skich. N a­
bożeństwa ridbywają się w języku nie­
mieckim. W gminach czysto litew skich 
osadzan-' są  ducnowni, nie zna ją cy  języ­
ka litewskiego Rząd niemiedk' łoży zna 
czne sumy na kolonizację niemiecką. —  
Od czasu za jść w Kłajpedzit- na-ażeni są 
Litw ini w ^rusach W schodu'ch na prze- 
śladoy unia, a naw et na pogromy ze s i r  o 
ny Niemców.

AW AN TU RY n a  U N IW ERSYTECIE  
WIEDEŃSKIM

W IED EŃ . PA T.—  Na uniwersytecie 
Wiedeńskim przyszło dziś do awantur, u 
1 ządzorr.-ch przez studentów narodowo- 
f,oc j  a lis 1 y c zn y c h , na znak protestu prze­
ciw nowemu regulaminowi egzam inacyj 
nemu na wydziale medycznym. Narodo­
wi ,-ocjaliśc:' w targnęli do sal r ytklado- 
,wych, w oia jąc: „Prec?, z żydam i", przy- 
czem poturbow ali słuchaczów-zydóy. 
Kilkunastu studentów - żydów zostało 
rzuconych na gablotki, wskutek czego 
szyby w gablotkach zosiaiy rozbite. N a­
stępnie przypuścili narodowi socjaliści 
szturm do kaincelarji dziekanatu. Z tru ­
dem udało się naipap-jników usunąć.
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Zlot harcerzy ziemi Wileńskiej w y­

kazał wielką żywotność harcerstwa i 
jeg o  stały pięKny rozwoj. Przy sposob­
ności warto zaznaczyć, iż ruch harcer­
ski nabiał wyjątkowej siły wśród P o ­
laków w Ameryce. Harcerstwem pol- 
skiem w Ameryce, zaopiekował Tę 
Związek Narodowy Polski, który za­
brał się do sprawy z iście amerykań­
skim rozmachem.

O tein dowiadujemy się w doaaiku 
do miesięcznika „Polacy  zagranicą,' 
(•Nr. 6.)

Zapoczątkowana z właściwym Związko­
wi rozmachem praca w kierunku tworzenia 
harcerstwa polskiego w Ameryce nabiera 
coraz większego rozpędu. „Aliljon członków 
do następnego sejmu!“ — oto hasło, rzucone 
przez wielce szanownego prezesa Rumaszkie 
wicza, pierwszego skauta poiskiego w Ame­
ryce, które przyświeca Związkowi w jego 
poczynaniach na tym odcinku.

Coraz nardziej nasuwająca się potrzeba 
wy..wannkowanych sił instrukiorsKicn zmusi­
ła Związek ao zorganizowania harcerskiego 
kursu instruKtorskiego.

Pierwszy polski kurs tego -odzaju, odby­
ty w Chicho, skupił przeszło 200 uczest­
ników.

Na grogra.n kursu, który tiwał od 31-111 
do 1-V r.b. złożyły się ni. in.: metoayka ćwi 
czei. harcerskich (Ki godz.), organizacja 
drużyn harcerskich (5 godz.), gry, zabawy 
i lekka auetyka (5 godz ), ierminologja i 
harcerskie ćwiczenia praktyczne (5 godz.), 
historja Polski, wycnodźtwa i Z. N. P. (7 
godz.), śpiew narcerski 'narodowy (5 godz.) 
hygjena, pierwsza pomoc i ratownictwo (2 
godz.), plastyka i tańce narodowe (2 godz.).

Dziś w Ameryce jest już 1392 har­
cerek i harcerzy polskich, a mianowi­
cie': w Cleveland —  50u, w Detroit. Mi 
chigan —  450, w Central Falls —  2ó, 
w Newark‘u —  36, w Chicago II —  
380.

Młody na gruncie amerykańskim 
{ oiski ruch harcerski spotkał się z 
piawdziwym entuzjazmem całego spo­
łeczeństwa.

Oto parę głosów polskiej prasy w 
Ameryce.

Dziennik Chicagowski ę8 8 ) pisze:
„Gdzie tylko nadstawić ucho, gdzie tylko 

rzucić okiem — po wszystkich osadach na­
szych większych i mniejszych zainteresowa­
nie harcerstwem związkowem rośnie i do­
chodzi do rozmiarów, na które zwrócić na­
leży baczniejszą uwagę. Nie jest to bowiem 
eksperyment, nie jest to efemeryda, ale jasno 
okresiony plan, pracowicie i starannie w ży­
cie wprowadzany11.

Jest kwestją czasu, kiedj nasze harcer 
stwo związkowe rozwinie się w cale, Ame­
ryce, skupi w sobie silne te drużyny Harcer­
skie. które już tu i ówdzie sporadycznie 
zorganizowano i ustanowi silną awangardę 
naszej annji, idącej na walkę o polskość du­
szy polsko-amerykańskiej młodzieży".

Dziennik Związkowy ( 1 0 ) ,  stwier­
dzając, iz wielobarwność pochodów 
polskich nieco płytka w swej treści)  
już prawie całkiem zamilkła, tak opisu­
je  tegoroczny obchód 3 maja, w którym 
po raz pierwszy wzięli udział harcerze:

Przez kuka lat w okresie 3-go Maja nie 
widziano sztandarów polskich, nie grały fan­
fary, nie rozlegał si< tupot maszerujących 
tysięcy. Polskość zanika — mówili obie po 
Lich u obcy — i niedługo zginie zupełnie.

Aż nagle na ulicy Divison ukazał się zno­
wu las sztandarów, zamajaczyły znowu ja ­
kieś szeregi, zawarczały bębny, zagrały trąb­
ki wojskowe. Jakby ze snu zbudzeni miesz­
kańcy ulic przy arterji Divison przecierali o- 
czy i ze zdumieniem pytali: Jakto, to pol­
skość jeszcze żyje, jeszcze manifestuje, nie 
umaiła, jak już sądzono?

— Patrzcie się, skauci polscy 'dą!
— Skąd się to wzięło, co to znaczy? — 

padały pytania.
—Niepodobieństwem, aby w tych cza­

sach Polacy mogli się zdobyć na nową orga 
nizację. To mistyfikacja, to nie-poiskość 
idzie...

Ze zdumieniem stwierdzono po rogatyw­
kach narcerzy, po sztandarach polskich, po 
dźwięku polskich melodyj i po nowym o- 
gniu w oczach maszerujących, że to poi 
skość idzie. Polskość najdroższa, gayz naj­
młodsza, ta. którą miano już za zgubioną na 
zawsze. A kto spojrzał na maszerującego w 
pierwszym szeregu dyrektoriatu Z. N. z ro­
gatywką harcerską na głowie najstarszego 
harcerza, twórcę tej nowej armji, preze 
sa J. Rumaszkiewicza, jaka radość z. oczu 
bije, ren dorozumiał się reszty Tak, to oni! 
To nowa, młode Polska amerykańska idzie, 
ważniejsza od wszystkich poprzednich, gdyż 
Polskę przyszłość na ziemi amerykańskiej,

m  zion m\
Na Targath Wsitiidn cli we im m

Spiryiiii
Aliczrr., mieniący się barn am . i św ia ­

tłem, pawilon Państwowego Monopolu 
Spirytusowego, każdego porządnego pi­
ja k a  przyprawiłby o rozczarowanie. 
Nfenaa tam kaskady ani ton ranny z og­
n istą  wodą, n em e .^źródełka1 skądby 
spragnione usta m< gły zaczerpnąć oży­
wczego płynu.. Brak  tam  nawet głupie­
go bufetu *  czystą, wyborową i luksuso- 
sową..

T e  ,iefleksje nasunęły mi się, bo na 
w łasne uszy słyszałem, jak  skarżył się  
pewien rozczarowany gentlem an lwow­
ski :

—  Ta, pan.e, gdzież tu spróbować te j 
waszej w ódki0 Człowiek napiłby  się i 
przekąsił rządowo, a tu n ic ! •

To też .iie l>ędziem\ oglądał; pawilo­
nu Państwowego Monopolu Spirytuso­
wego ze stanowiska „jednej większej 
czy ste j", ale pod kątem  gospodarczo ■ 
państwowym.

Oto główny fragmen pawilonu. gdzie 
je s t  eksponowany „Spirytus, jak o  pali­
wo". spirytus skażony, jedneim słowem 
—  denaturat.

Panuje tu ta j b ■ s k  • „Dc. gotowania, 
oświetlenia, ogrzewanie używ ajcie ty l­
ko spirytusu".

Olbrzymia, błaszanka dominuje nad 
-zertgicm  butelek z denaturatem , .sym­
bolizując nowość, k łó”~ą monopol wnkrót 
ce wypuści na rynek: denaturat w róż­
n e j wielkości blaszarkach -— ładnych J 
praktycznych, bo wygodnych do przeno­
szenia i przewożenia. Poza ow ym  olbrzy­
mim ymboiem są tu już takie blaszan- 
k i 5 - i o litrowe.

Czytam napis na blasza.nce —  monst­
rum : „Spirytus skażony je s1: tani, spa­
la  ,się całkow icie bez zapachu i dymu, 
służy dc gotov.an'a, ośw ietlania, ogrze­
w ania".

Praktycznym  wyrazem zastosowania 
spirytusu skażonego do gotowania je s t 
wprowadzona przez Państwowy Mono­
pol Spirytusowy na rynek kuehenkt 
spirytusowa, —  istne cacko! Nazywa się 
to  —  E-MES i jest bardzo pomysłom o 
'skonstruowana Taka kuchnia, ja l  nas 
zapewniano, w ydaje maksimum ciepła i 
zużywa minimum spirytusu. W  9 m inut 
m acie zagotowany litr  wody lub potra­
wę Tam  gdzie niema gazu kuchenka 
je s t jioprostu skarbem Kuchennym, o- 
fezczędzającym gospodyni wiele cza«u i 
pieniędzy. Chociaż sany tego jeszcze nie 
próbowałem, ale wierzę na słowo za­
pewnieniom moich przyjaciół, dla któ­
rych  taka E M E S je s t  centrem domowe­
go ogniska na letn'em mieszkaniu.

K.edy się tak człowiek zetknie naraz 
ze spirytusem  wyjątkowo nie w kielisz­
ku, ze zdumieniem stwierdza że ludzie 
chyba nie wiedzą lub wirdzą za mato, 
ja k  przydatnym paliwem je s t spirytus 
skażony w gospodarstwie domowem Że­
by każda Pani Domu o tern Sied zia­
ła !

Kuchnia spirytusowa, żefezko do 
prasowania, lampy spirytusowe różnych 
y p ó w  o jasnym  równym płomieniu b ia ­
łego św iatła. W szystkie te  przyrządy i 
p rz jbn ry  widzieliśmy w pawilonie spi­
rytusowym Czyste to  wszystko, tanie, 
wydajne w użyciu, a na wsi, na letnis­
kach poprostu nieocenione:

przez Związek Narodowy Polski oowułana 
do życia".

Harcerze z obozu z? P osp ieszkąL .
Musicie nawiązać znajomość z har­

cerzami w Ameryce, niech każdy z was 
za pośrednictwem drużyny, wybierze 
sobie kolegę z drużyny w Ameryce i 
zapomocą korespondencji imormuje go 
o tern, co się dzieje u was. Z Ameryki 
zaś będziecie otrzymywali ciekawe wia 
^lomości o Polakach za oceanem.

Lector.

Spirytus ,v chodzi już nawet do go- 
towaini P an i —  widzieliśmy nie tylko 
podgrzewacz do warbówek, lecz * auto­
g ra f naszej gwiazdy film ow ej Jadwigi 
Sm osarskiej, która, twierdzi, źe wódki 
czystej używa, jak o  kosmetyku zmy­
wania twarzy i to z doskonałym rezul­
tatem ! .. U•

Kiedy tak niespodziewanie (w goto- 
walni P in i)  natknęliśm y ,-ćę na wódkę i

w te j  dziedzinie poważną troskę. W  bar­
dzo pomysłowy i  estetyczny sposób 
przedstawiono ją  ,m dalszej częsc: paw '-  
łonu

*
Widzimy tu przedowszystkiem nie­

zmiennie skomplikowaną aparaturę zło­
żoną ze zbiorników, rur, nurek, przewo­
dów, szkieł, tranów , i kraników . Oczy 
saczacze, filtry  różnego rodzaju, w szyst­
ko to gra blaskiem  polerowanego me-

skons,atow a 1 iśmy —  co za rew elacja! 
—  żc służyć możi nietylko ,,<!■ wew­
nątrz tc zaznaczani, żc o ile idzie o nom­
inalne zastosowanie tego truntłatt, me 
jesteśm y by n ajm n iej egoistam i i że 
na-zej d c s k m ile j wódki nie wypijamy 
.sami, innym nie dając. Nic podobnego'! 
Zaraz się o rem przekonamy z fragm en­
tu, gdzie je s t  pokaźny eksport naszej 
u ódki na cały śm ia.t.

Oto widok Gdyni- okręty, dźwigi, la - 
rarnie m orskie... Symbol naszego ekspor­
tu . Naokół ustawione ooraroowanie z 
oryginalnych skrzyń, w których ekspad- 
ju je  się  do zamorskich krajów , butelki 
naszej wyborowej i' luksusowej.

N a skrzyniach wy pałane adresy: 
Tokio, Costanica, Cassablanka, Monreał, 
Oepetowm, K urytyba i t. d. że nie wy­
mienimy stolic Hurrpy. które tu są 
prawie w komplecie.

„G eografja" eksportowa Państv owe­
go Monooolu Spiryius owego je s t is to t­
nie im ponująca!

Jeżeir chodizi o „wyborową" to nie­
m al na całym sw iecie możemy być jak  
u siebie iw domu... Wszędzie dostaniecie 
(tylko ż ą d a jc ie !!) tan „aperitif unie 
dans genre' ‘—  nolską wódką.

Jeżeli idzie o picie wódki przez n a­
szych rodaków w- kra ju , to  monopol ma

Pełna tabela w ygra­
nych trOo1arówlcS“

W dniu pierwszego lipca odbyło się 
losowanie 4 proc pożyczki premjowi j  
dolarowej ID serji.

Ogółi m wyioso,wanc' 95 prem ji na 
ogolną sumę 37 500 doiarów.

Główna wygrana 1? ty sięcy  dolar u w 
nadłai na Nr. 561988.

Po 3 tysiące doi. wygrały numerj : 
695135 i 1129968.

Po ±000 dolarów.
1268513 370535 903933 436556 1213332 
11396079 787176 

Po 500 domów:
1030816 120770 457567 1173105 199914 
547547 714965 300032 344608 1431204 

Pc 100 dolarówr. i 
649794 9 5346 t 491929 579670 68325 

594221 1167878 312898 -598943 1164310 
1258232 692948 61702 1153247 482258 
864357 168751 927326 1492903 383774

talu  — miedzi i, mosiądzu i służy do 
usunięcia z wódki wszelkich szkodli­
wych dla zdrowia domieszek. A oliofr —  
zbiorowisko jak ich ś okropnych blasza- 
nek, kubłów i  lejków  -— „potajemna go­
rzelnia" —  autentyczny komplet- do> pę­
dzenia t. zw. samogonu. M ó-ym  zapi­
ja  s ię  dzis ciemny naród na szkodę mo- 
iiiupolu. Skarbu Państw a no i własnego 
zdrowia! Sam ku-ntiast. w wyglądzie 
tych  dwuch grup już dostatecznie s i l­
nie przemawia do widza, żeby mu jed­
nak nie pozostawić żadnych wątpliwo­
ść  , tuż w dioram ie może zobaczyć ja ­
kie skutki wywołuje picie „fabrykatu " z 
ta k ie j go-zelni —  z wielką plastyką u- 
widoczniono: p^zetwiekłą chorobę, śle­
potę, śmierć.

W  KÓtkim  zarysie daliśmy tu  prze­
gląd rzeczy widzianych w pawilonie mo- 
noj, 1 u spirytu.-owego na Targach 
W schodnich.

A wniosek’  W yrazy: „Monopol Sp i­
rytusow y" z reguły wywołują w aiaszym 
umyśie obraz , jednej czy sie j", gdy- tym 
czasem je s t  to  splot zagadnień naoer 
wnżnvch zarówno z gospodarczego jak  
i społecznego nunktu widzenia. Ekspo­
zycja lwowska monoiKilu wyraźnie mim 
to uzm ysławia i na tern , roi ega je j  w iel­
kie pronagandowe znaczenie.

B B B n n B H B B m B '

975908 1430414 347275 735681 1048318 
1277723 1222228 1022742 1035633
1199762 566725 76713 115198U 94.090S 
698283 1295399 309697 864194 819194
378949 1194625 515524 1168017 866872 
225704 872438 265040 1141749 363788 
787931 586635 179046 722251 1424959
1212372 406586 321057 332322 419765 
789593 1314472 148]19 586219 1108731 
540746 529753 1052075 214172 611555 
7044 119476 121523 237633 1075433
596486

LECZNICA LITEWSKIEGO 
ST0W. POMOCY SANIT.
W iln o , ul. W ileńska 28, tel. 846

; Przyjęci* 10— 3 pp 
GABINET RENTGENOW SKI

czynny 11—6 pD.
OptaU za leczenie i utrzymanie w 
lecznicy oraz za wszelkie zabiegi lekar­
skie i rentgenowskie zostara ot ii tona

Neapol w Wilnie
Mamy teraz na gruncie wileńskim trzy 

pisma, pretendujące do tego, że reprezentu­
ją opinję „narodowa" (czytaj „endecką). Pi­
smami temi są „Dziennik Wileński" p. Zwie 
rzynskiego, „Głos Wileński1 p. Kownackie­
go, wreszcie „Glos Wilna11 p. Ochockiego. 
„Głos Wileński" żyje z „Dziennikiem11 w zgo 
dzie. Więcej. Robi rzeczywiście wrażenie, ja­
koby był powołany tylko ao konkurencyjne 
go zwalczania „Glosę Wilna", do ktorego 
przystosował swój tytuł , cenę. Natomiast 
„Glos Wilna" zarzuca „Dziennik" obelgami 
i pogróżkami.

W pierwsza chwili nie rozumieliśmy'o co 
chodzi. Sądziliśmy, że „Dziennik11 to repre­
zentacja starych endeków, a „Glos Wilna"— 
młodych. Ale ta.'; jest tylko częściowo, mia­
nowicie „Głos Wilna" reprezentuje tylko 
część miodych endeków.

Cala historja jest wogóle niesmaczna, w 
wysokim stopniu krammarsKa, a po części 
brudna. P. otanisław Ochocki byf jednym z 
leaderów wileńskiej młodzieży wszechpol­
skiej i by) bardzo przez tutejszych endeków 
wysuwany. Jako czołowy kandydat ende­
ckich akademików zostai wybrany na Pre­
zesa Bratniej Pomocy. Byt uważany za pra­
wowitego endeka i zdaje się, ż.e opinja o nim, 
jako u zdolnym, energicznym, rokującym du­
że nadzieje w przyszłości polityku endeckim 
była zupełnie siuszna. Losy jednak i „liczy­
dła"^ na których oblicza się miedziaki zbiera 
ne na kwestach endeckich pokierowały spra 
wą inaczej.

Oto „Dziennik Wilenski" za nieobliczalne 
artykuły podczas ekscesów antysemickich ,o  
stał zawieszony.

W tym czasie p. Ochocki (podobno za 
namową samego p. Zwierzyńskiego) zorga­
nizował pismo, które miało „Dziennik zastą­
pić, łaknącym intelektualnej rozgrywki Zyt- 
kowa i innym dać strawę odpowiednią. P. 
Ochocki wydzierżawił kilka kolumn warszaw- 
sKiego ABC, doda! jedną wileńską, zakasał 
rękawy, pracy nie żaiowal, rozpoczął wyda­
wanie swego dz.enniczka z całą wiarą w 
t woją ideilogję, w swoją misję, w swoich 
widzów.

Ale czas zawieszenia minai. „Dziennik Wi­
leński" wychodzący w posesji Mostowa I, 
ppwrócił do życia aktywnego. „Głos Wilna" 
tymczasem dość tego się rozchodził. P. 
Ochocki zaczął tak rozumować: Bijemy wię­
cej numerów, niż „Dziennik", dlaczego' ma­
my się zamykać. Przecież chodzi nie o 
„Dziennik" nie o Mostow;a I, z mieszczące- 
m: się tam przedsiębiorstwami, nie o p. Zwie 
rzynskiego interesy jako w/dawcy. Chodzi 
o ideję, o endeckość, o antysemityzm o ideo- 
iogj’ę naroaową.

Aż tu buch p. Ochockiego po ideologji na­
rodowej, jaK po łbie. Zamknij pismo, bo 
szkodzisz ,,Dzienn.kowr — „Przecież nie o 
Dziennik chodzi, ale o ideję, o propagandę" 
— „Zamkniesz, czy nie, do cholery!" „Nie 
nie zamknę". -— „No to zobaczysz, co bę­
dzie, ty żydzie masonie, sanatorze, wyrod­
ku".

I niema teraz większ,ego wroga dla wileń­
skiego sztabu endeckiego, jak pan Ochocki, 
ten sam pan Ochocki, który ani jednym sło­
wem od tego, co nazywa się ideologią narodo 
wą, a co właściwie j est zbiorem bredni w 
histeryczny sposób ujętych — nie chce od­
stąpić. Dalej chce być endekiem, narodow 
em, antysemitą, opozycjonistą. Ale me to jest 
ten wróg najpodlejszy. Niedługo dowiemy 
się, że jest gorszy od Mackiewicza. Dembiń­
skiego, nie mówiąc oczywiście o Czyżu, czy 
innym socjaliście.

Pan Ochocki, który, jak widać z pseudo 
mmu, który sobie przybrał, musi być szla­
checkiego pochodzenia, także w kaszę sótoje 
naoluć nie pozwoli. Nie atakuie endecji jako 
takiej, bo sam się uważa za endeka, ale ata­
kuje p. Zwierzyńskiego, który przecież jest 
jednym z trzech głównych itaderów ende­
cji w ogólnopolskiej skali. Zwłaszcza ła­
twych dostarczają '(Wjsowi Wilna" argu­
mentów dwa fakty : 1) Dziennik prowadzi 
akcję bojkotową żydów i Dziennik zaiajfde 
drukuje wszelkie żydowskie ogłoszenia, co 
jest oczywiście najbezczelniejszeni poniewie­
raniem tego w praktyce, co się tak wzniośli 
głosi w teorii, 2) P. Zwierzyński kupi! dla 
„Dziennika" kamienicę (czy też „Dziennik" 
dla p. Zwierzyńskiego), a w tej kamienicy 
mieści się największy w Wilnie, ogolnie w 
sferach endeckich znany i renomowany dom 
schadzek Pod jaki paragraf ideologji narodo 
wej należy ten proceder podciągnął, o tern 
oczywiście p. Zwierzyński milczy.

Mniej się p. Ochockiemu udaje oburzenie, 
że stworzony dla zarzynania go w Wilnie 
„Glos Wileński" drukuje same kryminały. Bo 
przecież „Glos Wil.“ to właśnie te same 
wydzierżawione w warszawskim A.B.C. kil­
ka kolumn, z których korzysta! sam p. Ocho­
cki. dooóki mu się to kalkulowało.

Atak, p. Ochockiego na „Dziennik" nie 
ustają. W każdym numerze jest coś nowego.

P. Ochocki pozostaje jednak Prezesem 
Bratniej Pomocy Nikt go stamtąd nie wyle­
wa Popularności wśród młodzieży endeckiej 
całkowicie nie utracił, chociaż sztaby Mło­
dzieży Wszechpolskiei i miodych O. W p.

Kłótnia d*óLh kobiet 
o winą trzeciej

Polityczna dyskusja o K ry ­
minalnej treści

W  parę tj-g oclili po zakończeniu gło­
śnego procesu R ity  Gorgonowej, ukazał 
się w „W iadomościach L iterackich" ol­
brzymi reportaż E lg i K err, znanej i ao- 
pu larnej już w W ilnie niem ieckiej pi­
sarki (auiorki książki „Vom a!ten nad 
neuen Polen", którą w swoim czas;e o- 
ruaw Laliśmy vv nasz em piśm ie). Repor­
taż  nosił tytuł frap u jący : „Prawd,, o-
procesie Gorgonowej".

Co twierdzi w nim Elga. K «rn ? 
Twierdzi, że Gorgonowa została skazana 
riew .nnie że L u d a Zarembianika padła 
ofiarą mordu seksualnego, którego Jo - 
konałktoś z otoczenia domowego, może 
ogrodinik willi Zarembów. Oprócz tego 
reportaż naszpikowany był w ycieczka­
m i w stronę prokuratora, lawy przysię­
głych, świadków oskarżeń te i prasy, 
wszystko zas obficie podlane sosem hu- 
m am tarno - pacyfistycznych mgredjeń­
cy j  ■

Jedynym  poważnym zarzutem repor­
tażu E lg i Kern jes t ta,rzut, staw iane 
prokuratorowi, który  m iał ogloMć dwa 
artykuły  o G orgonow ej w „Tajnym De- 
tektyune, przycsnn jeden  w tedy, gdy ju s  
sig zajm ow ał uprawa G orgonoicej z u- 
rzędu. To je s t  zarzut ciężki i, —  d.osia- 
teczm e kom prom itu jący, o ile jest zgo­
dny z praw dą (autorko■ sam a zastrzega  
s ię :  „o ile in form acje m oje odpow iadają  
rzeczy w istości" ) .

W odpowiedzi na report a z E lg i Kern 
zabiera głos w ABC p. irena Pannen- 
kowa. Pani Pannenkowa to jeden z wy­
bitnych publicystów narodowych. Obojr 
S troń-kirgo i N om aczyńsklego. Sprawa 
C-orgon ,wej ją  także roznnmiętnia. Je s t 
przecież hvowia.ńką.

B ierze w óbronę p -oku rator?:
Ma si< wrażenie, jakgdyby  p K ern  

m iała w ogóle żal do prokuratora  o to, 
że oskarża, a nie broni. Może się w yda­
w ać niesym patyczny, a le raczej należu- 
foby m ieć z azłe tym prokuratorom , k tó ­
rzy sw ego obow iązku n -ie spełn ia ją , 
ja k  1o się  w ostatn ich  czasach nierzadko  
zdarza, m iędzy jnmmm w N iem czech, a  
zwłaszcza w Gdańsku. Praw dziw y hum a­
nitaryzm, na tern cierpi.

Wogóle jiani Pannenkowa nietylko 
się  gniewa na pania Kem  że broni G or- 
goncwoj, ale także o to, że pen1 K c-n  
je s t Niem ką, k tóra  pisząc o Poisce, nie 
pisała o Brześciu :

. Sjyosóh, w ja k i móu i p. Kern o funk­
cjonariuszu państw a polsk iego , nie w y­
d a je  s ię  w łaściwy, naw et gd^lni nie była  
cudzoziem ką.

K siążką  g ’ni K em  odznacza s ię  fełirfl 
że ja k o  cndzQZ<emI;a, zachoicaki rezerw ę 
w ocenie-naszych wewnętrznych stosun­
ków , oraz osób, zw łaszcza oficjalnych, 
choć to i  ow o m ogło razić je j  humani­
taryzm,, bardzo przeczulony, ja k  s ię  o k a ­
zuje teraz, w  stosunku do Gorgonowej.

W  ten  sposob Gorgonowa zasiadła jx> 
między panią Kern i Pannenko-wą przy 
stole naj,Miększej polityki.

przeszły na stronę .Mostowej. (Sądzimy, że 
bezinteresownie). Pewna jednak ilość kole­
gów została p Ochockiemu wierna.

Neapol... Kto Ciebie nie zna, ten nK zna 
laju. Lazur. Wezuwjusz-. Morze o białych 
zmarszczkach. Św. Januarj Castel Nuc i 
Ale są i zaułki, ciasne, brudne, śmierdzące 
zdech ą rybą, prażonym olejem, gniiemi pro­
duktami morza. Wszystko w tych zauikaen 
dzieje się nazewnatrz. Kawiarnie, jadłóda . t, 
sypialnie, zakłady . krawieckie otwarł .,-m 
drzwiami na chodnik obnażają swoje wnętrz 
„osci. \ oralnie też. W smordliwej parze go­
tuje się smrodliwa, bielizna zapoconych i u C ’. i 

południa. Taki Neapol urządzi! nam orgar 
młoaego endeka, otwierająL drzwi do „dew - 
cyinych ‘ „bałych dworków" na ulicy Mosto­
wej. Biali gołąbki grccnaja o endeociej wie 
rze i oatrzą, lak parki ludzkie., ja :  te pta=z- 
ki niewinne idą sobie naprzeciwko ad maiOr 
rem N. D gloriar ■ ____________ v  ;

Dr. Krzemiańskt
C h o r  by wewnętrzne spec. ż o łą d k a  

,1 przyjmuje od 12 — 3 
Kw iatow a 7. t c .  14 25.

P U B L I C Z N O Ś Ć  A  T E a T k
CO MÓWI DYREKTOR SZPAKłEWICZ?

Stosunek publiczności do teatru, je j  —  Zresztą —  dodaje dyrektor —
opinja o teatrze —  oto ostatnia kwe- tak zwane pustki nie są  zjawiskiem 
stja , o której wyjaśnienie zwracam się wyjątkowem i charakterystycznem dia 
do dyrektora Szpakiewicza. chwili obecnej w Wilnie, Czyż nie czy-

Dyrektor Szpakiewicz powiada tamy w historji dwudziestopięciolecia
—  Ciekawe są te opinje.. . Niewie- teatru wileńskiego, że każda nowa dy- 

dzieć, w jaki sposob powstają, kto i rekcja  rozpoczynała pracę „uroczystym 
kiedy urabia je W ieczne nieporozurme Dankietem" z mowami i toastami, koń 
nia. Pomijam już przesadę co do ilo- czyła zaś bankructwem i cichem opu­
ści zespołu, nieprawdziwe wieści o po- szczemem m iasta? I czy poza tern —  w 
dziale pracy w teatrach, pomawianie o okresie kryzysu wyjątkowo teatry wi- 
bolszewizm w inscenizacjach Są je  le rsk it  winny być codziennie przepeł- 
szcze inne niepoiozumienia...  monę?

Naprzykład? —  Słowa dyrektora, acz zaprawio-
Naprzykład opinja stałych „pu- ne lekką goryczą, są przekonywujące i 

stek w teatrach, statystyka widzów słuszne
wykazunje co innego: nie chodzi pu- —  T o  prawda — powiadam — wy-
buczność tłumnie, bo objawu tego me starczy przypomnieć niezmierne trud- 
spotyka się nigdzie, ale teatry wilen- ności, jakie musiała zwalczac Nuna 
skie egzystują dotychczas, utrzymując Młodziejowska, której tak niedawno 
się z 75 proc. wpływów od publiczno- składaliśmy tutaj hołdy Ile własnego 
ści, przy horrendalnie niskich cenach i kapitału utopiła ona w teatrach wileń- 
niew idoczntj dla widza oszczędności, skich...  A kryzys— oczywiście ten czyn

—  Siedemdziesiąt pięć procent? mk musi być poważnie brany w rachu- 
\\ ięc doprawdy, komuż zależy na pu- bę. Czy można usłyszeć jakieś dane sta 
wtarzaniu plotek o pustkach. Pustki tystyczne z zakresu frekwencji oublicz 
takie pojęcie o widowniach wileńskicli nosci?
stało się niemal obowiązujacem, —  Frekwencja, rozumie się, spadła.

—  Właśnie. I oto w prasie m ie js a  - W  zestawieniu z rokiem ubiegłym spa- 
wej, w radjo, przesadzano w prasie dła o 25 procent ilościowo, a o 4  pro- 
warszawskiej, krakowskiej, poznań- cent kasowo, przy cenach zniżonych, 
skiej, a nawet.. . w miesięczniku T e a -  je s t  to z jawisko niepocieszająee, bez- 
trów ludowych, nie darował mi tych wątpienia. Ale czyz nie da się usprawie 
„pustek" poczciwy p. Jan Szkop dliwić, wziąwszy pod uwagę dzisiejsze

warunki ekonomiczne?
—  Jakkolwiek jest,  panie dyrekto­

rze, trudno twierdzić, by sytuacja tea­
trów była katastrofalna. T e g o  rodza­
ju opinje, któe się pnzecie dają słyszeć, ' 
wyrzdązają teatrom wileńskim krzyw­
dę. Myślę jednak, że to, co przed chwi 
lą od pana usłyszałem, przekona scep­
tyków i pesymistów. Chciałbym zkolei 
posłuchać co powie pan dyrektor o sto 
sunku publiczności do repertuaru

—  1 w tej dziedzinie mamy ciągłe 
nieporozumienia Słyszeliśmy w swoim 
czasie narzekania na zbyt poważny i—  
jak określono —  zbyt „szlachetny" re­
pertuar obu teatrów Gdy zaś w ysta­
wiono jedną, skądinąd dobrą komedję 
na Pohulance, a  w Lutni spółczesną 
faisę  —  zagrzmiały pioruny, oburzenia
i lamenty. , ,Osterwo, klękamy przed 
tobą, ratuj repertuar i teatry w W d - 
m e !"

—  Publiczność jes t  zmienna i ka­
pryśna. Gorzej jeszcze , bywa przekor­
ną i niekonsekwentną.

—  Oburza się na „leki"  repertuar, 
ale po paru miesiącach zapomina zu­
pełnie o orsztyńskim, Róży, o Świętym 
Płomieniu, o Moljerze i Fredrze... Pu­
bliczność jest  różnolita, i opinje jej są 
różnolite. Dam panu przykład. Czytam 
ktoregoś dnia odezwę studentów, wzy­
w ającą  na zebranie dyskusyjne o sztu­
ce Mam lat 26 . „Po szeregu bezmyśl­
nych farsiedł i sztuczydeł —  powiada­
ją  — teatr wystawił nareszcie utwór 
artystcznie w artościow y". Próbujmy 
orejtować się w tych wartościach... Ale

nim zdołamy to uczynić —  proszę, 
nadenodzi list, a w nim jakiś  widz wy­
bucha oburzeniem na niemoralność i

Dyrektor M. Szpaaiewicz w roli ksiecii 
w sztuce „Dwunasta nor" Szekspira.

ohydę „Mam lat 2 6 "  i porównywa teatr 
z lupanarem. Mnie nie i tteresowaly ni­
gdy lupanary, ale oburzony w swej 
„moralności' widz tak byi widocznie 
pochłonięty wspomnieniami o tych 
„ohydnych lokalach, że nie dostrzegł 
intencji teatru, która potępia i zohydza 
wyuzdane życie pasożytów w obliczu 
ludzkiej nędzy I właśnie dlatego uwa­
żam, iż słusznem i mądrem było zezwo­
lenie, dane przez Ku-atorium młodzie­
ży na oglądanie tej sztUKi.' Me z dru­
giej strony nie mógłbym zgodzić się ze 
zdaniem studentów, utrzymujących, że 
posiada ona wybitniejsze wartości arty 
styczne.

Przebiegły mi przez głowę szybkie 
wspomnienia „P rzestępców " i hałas 
o ałnhcokiw 5ce-H orJ?o  ko: shrdcmia 
dokoła nich. Słucham dalej uważnie 
dyrektora.

—  Zatrzymajmy się na chwilę przy 
osobie Stanisławy W ysockie j.  Ody zo- 
sta.o ogłiszone je j  pożegnalne widowi­
sko, publiczność przypomniała sobie, 
że miała u siebie największą aktorkę 
polską. Zasyjjywano mię pytaniami' 
diaczego W y socka  wyjeżdża? Czy na­
prawdę nie będzie już grała? dlaczego 
teatr je j  nie pokazywał? A przecie Sta 
nisława W ysocka grała w „Pannie Mę 
b atce" ,  stwarzała kaDitalną postar w 

,G,Świętym płomieniu" i „Teatrze wiecz 
nej w o jny ",  reżyserowała szereg sztuk 
W ów czas specjalnie się nią nie intere­
sowano Dopiero gdy wyjeżdżała, zło­
żono je j  dowody uznania.

Lub jeszcze jeden przykład niepo­
rozumień. Jestem w W arszaw ie. Zasy­
pują mię pytanami: coście zrobili z
„ Z e m sta"?  Podobno Gall ywstawii ją 
„komunistycznie" (dosłow nie!) ,  podob 
no ub łarakckuZuzrtetaoshr etasnetam 
no ubrał aktorów w kostiumy wzoro­
wane na „sowieckiej arm ji" ,  nawet bu­
ty dał bolszewickie! A dekoracje, me­
ble —  coś potwornego! „Zem sta” , je ­
śli chodzi o je j charakter widow.ska 
jubileuszowego, miała ;stotnie dosyć 
siahych stron, o które można się było 
zaczepie, ale właśnie strona zewnętrz- 
an widowiska była artystyczna bez za­
rzutu i pozbawiona cienia rewolucjoni­
zmu.

—  Na zakończenie —  mowi dyrek­
tor z uśmiechem —  opowiem jianu kia 
s^azny pizykład stosunku publiczności 
do teatru. W ycieczka urzędników ban­
kowych wileńskich zwiedza techniczne 
urządzenia sceny. O piowadza ją  p. ,Aa 
kojnik Z rozmowy wyczuwa, że urzęd­
nicy są krytycznie do teatru u s p o so b i łb y  
ni. Pyta więc, na jakich p rz e d s ta w i*  
niach byli w tym sezonie. Oto dosłoe 
na odpowiedź:

  W  teatrze nikt z nas nie Dył '■
żadnem przedstawieniu, bo repertu. 
nieciekawy

W ów czas Makojnik wylicza sz e r j  
sztuk wartościowych Urzędnicy 
zdziwieniem pytają:

—  T o  byro naprawdę grane? 
panie, są i tacy. 1 ci naiwiecej 
ukją i „rozpraw iają" o sztuce.

łoi
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clewfi w Wilnie
A MARGINESIE W Y S T A W Y  

KSIĄŻKI W IL. W  U B P.

liskiem  u inno być “W ilnu imię. Le- 
a. 2  m;em bowiem z\\ iązano je s t 

od ość, najpiękn tejszt, laita męskie .ć 
“śi całego ż y c a  w ielkiego miłośnika 

sśiązki.
iPo raz piej-w szy  przyoył Joachim  
ewei do Wilna, w roku 1304 aby 
tałcić się w uniwersytecie. Po prze- 

Uchaniu 4-ch kursów uaaje saę do 
Krzem ieńca a  iwusiępnie do Warszawy. 
K orzysta jednak z pierw szej okazji, aby 
powrócić w roku 18 i5  do W ilna, jak o  za­
stępca profesora historj.: w umv ersy - 
tecje . Czuje się naradzie zupełnie. dobrze 
XV troczeniu przyjaciół i  ulubionych 
k s ;ążek, ,ale, gdy po paroletn iej pracy 
spostrzega że nie je s t mile widziani 
przez ^wczesnego rektora, Jana Śniadec­
kiego zgadza się  na objęcie si-ammwiska 
bibljoteuarza w non ou-faworzouej B i- 
bijotece W arszaw skiej. Zawód ren me 
dogadza mu jednajt. gdyż nie pozwala 
na oddanie się pracy tw órczej. Nie da­
ją  mu róv, m eż zadowolenia mało popu­
larne -wśród słuchaczy wykłady bibljo- 
gbafji w U niw ersytecie Warszawskim.

T,o też skoro zostaje ogłoszony kon­
kurs (1821 r .)  n a  .stanowisko profesu­
ra haatorlj w Uniwersytecie W ueńsk.m, 
wrana z najw iększą radością. Jakże od­
mienna pi-zyjęcie czeka go w W ilnie. 
Setk i słuchaczy cisną się  na jeg o  wy­
kład inauguracyjny, który z powodu na­
tłoku ciekawych musi się odoyć w auii 
(Obecnej sali .Smugłewicza w U niw B i-  
bljctect- Ptubh), a uświetnia go wiersz 
i  Mickiewicza.

Powodzenie ito mu stałe, a na wykła­
dy jeg o  aczeszczy ją także osoby z poza 
uniw e-sytefu i panie. Otacza go szacu­
nek kob-gó’* i  uszanowanie młodzieży 
które po p ro u sie  Filom atów prz-jpin- 
oa ufratą wianowiska.

Odtąd żywot cały Lelewela był za­
praw iony goryczą niepowodzeń. Na wy­
gnaniu wraca do jasnych  chwil, spę­
dzonych w Wilnie,. Wierzy, że we W sze- 

. ihnlcy W ileńskiej roziegme się z k ate- 
I iry,1 polska mowa. a wierząc w to nie­

złomnie, gromadź, i przekazuje B iblio- 
tece  U niw ersyteckiej sw oją książnicę, 
Ucząca około 5000 tomów ,i zaw ierającą 
ponadto przebogaty zbiór map i a tła ­
sów Gromaozi ją. na wygnimu w B iu k - 
se li ży jąc w niedostatku, v yrzekając się 
n ieraz posiłku by za za os; czędzone pie­
niądze nabyć rzadki druk lub atlas.

W spomnienie Wilna sprawia, że ob­
łożnie choiy  Lelewel odzyskuje chwilo­
wo siły.

N iestety za życia nie dianem mu by­
ło u jrzeć tego m iasta. Jedynie zwłoki 
lego z całym pietyzmem prze" lezione 
z cmentarza na ryski ego, umieszczone zo 
stały na Rossie i uczczone pomnikiem

Dziś księgozbiór Leley ela znajduje 
dę ,w U niw ersyteckiej B ib ljo tece Palili 

cznei w W ilnie, jako. najcann eiszy je j  
lpgat, zdeponowany w sali jogo imienia, 
świeżo odrestauirou anej z freskam i z 18- 
tego wieku. Z jego częścią kartograficz­
ną zai.om a szerszy ogól wystawa, urzą­
dzona prze" W ileńsko’ Kolo B ib łjo tek a- 
lzy (otw arta : 29 6 —-ty 7 ).

Prócz własnych prac karto graficz­
nych Lelewela, kopij map rękopiśmien­
nych średniowiecznych, które weszły pó 
źniej do jego dzieł geograficznych, ja s t 
tam  zgromadzona jego kolekcja atlasów 
geograficzny ch z 16 . 17 i 18 ,w . m ’ędzy 
.mremi atlasy' Ptolomeu: za z 16 w. i Or- 
te iju sza ( od pierwszego do ostatniego 
w ydania). Ponadto wystawiony jes t nie 
z r ije m je  cenny zbiór map weneckich z 
16-itpgo w., który Lelewelów' po długich 
po szukiwaniach udało się nabyć przed 
sam ą śm iercią a także orze,piękne a tla ­
sy m orskie holenderskie 3 francuskie z 
16 i 17 w.

Poza tern w sali Smuglewicz?, gdzie 
-ię m ieści ratrospekytwma wystawa 
książki’ wileńskiej, zawierająca ogrom 
nie ciekawe, często niezm iernie rzadaii 
ekspon ty . spr wadzono, z różnych bibijo 
tek, znajduje s i "  w ileńskie wydanie -dzid 
LUewela. Anna Dz-wonkówna.

ŚW IĘTO  5. P .P .L E G .
W  niedzielę i poniedziałek odbędzie 
się święto bohaterskiego, 5 pułku pie­
choty leg jonów. Program  święta jest 
następu iący :

Niedziela, ania 3 .-VII 1932 r.
Godzina 15 .00  —  zaw ody sportow e  

na Piórom oncie,
odzina 2 0 .0 0  —  capstrzyk orkiestry  

na mieście
Poniedziałek, dnia 4-VIII

Godzina 9 .0 0  —  nabożeństwo w 
kościele garnizonowym, ul. Św. Igna 
ceg c 4.

Godzina 1 0 .3 0 —  1 1 : defilada na 
ul Ad. Mickiewicza (naprzeciw  cuk*er 
ni S ziralla).

Gouzina 11 .30  —  rozdanie odznak 
pułkowych i w ręczenie sztandaru 9-ej 
drużyny harcerskiej—  na ooisku sport. 
5 p. p Leg

Godzina 13 .00  —  obiad żołnierski 
Godzina 2 2 .0 0 :—  raut w kasynie 

ficerskiem

TURNIEJ TEN ISO W Y O PUHAR 
„SŁO W A "

ODŁOŻONY DO JESIENI.
Zapowiedziany na 25  i 26  czerwca, 

turniej tenisowy z wyrównaniem o pu- 
har Redakcji „S łow a" nie mógł się od­
oyć z pcwodu niepogody Z uwagi na 
okres wakacyjny i związany z tern wy­
jazd znacznej części zawodniKów, tur­
niej przeniesiony został na jesień. Do­
kładny termin podany zostanie w od­

powiednim czasie.

K R O N I K A
Dyrekja wyraża swój podziw dla spręży­

stego zorganizowania akcji dożywiania', ktnrą 
p. Zofja Kossowska, prezeska Stowarzysze­
nia, tak wytrwale prowadziła do dnia ostat­
niego w roku szkolnym.

T E A T R  I MUZYKA
-  T EA TR  POD KO PUŁĄ GW1 YZD.

11EDZ1ELA 

Duł 3
N N. P. M. 

Jitro 
Teodora

■ward, Staniul Ja n , SLraiksz.ys W incenty,
W ingrys Henryk, W ołk Zdzisia,w i Że- 
arow ;ka A lic ja . Po uroezysiem rozdaniu Dziś w niedzielę 3 lipca o godz 8,15 wie 
śwnsdęatw* odbyła się  wspólne, fo iogra- czorem po raz  drugi 5 zarazem ostatni 
fja . W sobotę zaś, dn. 25. 6. r. b, przy odv,ędzie się  widowisko ,.C haiy za w sią“ 
koleżeńskiej herbatce absolwenci w mi- - - *OD K \NAPY.., DO F O T E L A  
łym i serdecznym nastroju  pożegnań V.' L I IN I, Dzis w niedzielę 3 lipca o g. 
Szkołę

WjCDOd »lonc» x 3.41 

2Tcbod »iont,« j  2(1.26

Spostrzeżenia Zakładu M eteorologicz­
nego w Wilnie.

Z dnia 1 lipca 1932 roku.
Z dnia 2 lipca 1932 roKu.

Ciśnienie średnie: 759.
Temperatura średnia: +23.
Temperatura najwyższa: +26. 
temperatura najniższa- + 1 1 .
Opad: —
Wiatr; południowo-wschodni.
Tendencja: lekki spadek.
Uwagi: pogodnie.

URZĘDOW A
F. Wojewoda Becznowicz. — W sobole 

dma 2 b. rr. p. wojewoda Beczkowicz odwie 
dził Koipus Kadetów Lwowskich w Trokach, 
witany przez dowódcę Korpusu pik. Florka. 
Pan Wojewoda udał się na treen ćwiczeń I-ej 
najmłodszej kompanji oraz 5-ej kompanji o- 
bejmującej najstarszych kadetów i przyglą­
dał esię ćwiczeniom tej kompanji. Następnie 
zwiedził p. Wojewoda teren całego obozu ka 
detów. W czasie dziisejszego pobytu p. Wo­
jewody w Trokach płk. Florek przed froi- 
lem kadetów m ręczył p. wojewodzie Bec;> 
kowiczowi odznakę I Korpusu Kadetów 
Lwowskich.

—  KONFISK ATA. W czorajsze wy­
danie „Kur jer  a W ileńskiego" zostało 
przy aresztowań, przez władz,- admini­
stracy jn e , za umieszczenie szczegółów" z

R Ó Ż N E

—  O ganizaeja T argów  Lniarskich.
W czoraj poci przewodnictwem wojewo 
dy Beczkowicza odbyta się konferencja 
z pnzedstawicielami miasta, organ.za- 
cyj rolniczych, bankowości i Komite­
tu Opieki nad W sią  W ilesńką. T e m a ­
tem obrad była sprawa urządzenia w 
Wilnie Targów  i W ystaw y Lniarskiej. 
Postanowiono opracować projekt tar­
gów oraz ustalić dokładny termin o 
tw arda Najprawdopodobniej odbędę 
się one na jesieni roku przyszłego, łącz 
nie z ogólną W ystaw ą i Targam i P ó ł­
nocnemu

— Wystawa Moniuszkowska. Dziś w nie­
dziele 3-go lipca ostatni dzień wystawy Mo­
niuszkowskiej w ogrodzie po-Bernardyńskim. 
Kto jeszcze nie zdążył zwiedzić tej wystawy 
i poznać pamiątek związanycli z życiem i 
twórczością wielkiego kompozytora, niech po 
śpieszy to uczynić. Wystawa otwarta od 
U l.ino do 8-ej wieczór.

— Profanacja szczątków. Na rozległ; m 
terenie prowadzonych przez Magistrat robot 
ziemnych, obejmujących przestrzeń od ul. 
Góra Boufałłowa do tri. Sierakowskiego w 
dalszym ciągu, mimo alarmów prasy, trwa 
gorsząca profanacja szczątków ludzkich, -v 
znacznych ilościach wydobywanych w trak­
cie robót.

W którą stronę nip spojrzeć, ponii v> icn 
ją się wszędy wydobyte na powierzchnię 
koście ludzkie

8.15 p rem jera  szam pafuk.ej komedy 
Coolu+a i R ivoire‘a p t: „Od kanapy., do 
fo te la". H’ T '

—  „N IEU CH W YTN Y" W LUTN I.
D jiś  w niedzielę 3 lipca o godz. 4-*.ej pp. 
niesamowita sztuka W aK acea .N ie ­
uchwytny" o sensacyjne;, i niezwykłej 
treści. Sztuka słucha się z zainteresowa 
nlem ze względu na ciekawą treść -oraz 
św ietną grę artystów'. Ceny m iejsc po­
południowe. ' r
L POI'OLUDNIÓW KI N IED Z IELN E.

_  „POLACY W  A N E rcY C E " W 
BER N A R D Y N C E. Dziś w niedzielę 3 
lipca c godz. 4 -te j pp. poraź pierwszy 
jako por,ołudniówka, dana. będzie pełna, 
humoru operetka -  wodewil Danielew­
skiego pt:, „Polacy w Ameryce"

—  PA R K  IM. ŻELIGO W SKIEGO 
Niedziela 3 lipca for. Koncert W ii, Orkie­
stry Symfonicznej pod balutą R afała  Ru 
bin-z-tejna z  udziałem znakom itej śpie­
w a c z k i  Opery W arszaw skiej (sopran ko ' VU!f ^ ; ^ CrJ’̂ . e 
lere.tirowy) ; Olgi O lginej

UO GRAJĄ W  KINACH?
HF.LIOS — „Na śliskiej dradze".
HOLLYWOOD — „Airaune".

’ CASINO — „Król Włóczęgów".
PAN — „Ćmy nocne”.

ST YLOWY -  ,,VaterIoc briage".
ŚWIATOWID — „Chłooi".

W YPAD KI I KRADZIEŻE

JAN KRZYŻANOWSKI
Knpitan K >rp. Sąd.

Sędzia Śledczy Mscjskowego Sądu OKrą^owego Nr. 111.
Zmarł drńa 28 czerwca 1932 r w Wiir.ie N abożeństw o ża- 

łoD n: oabedzie się w K ościele Garnizonowym św, Ignacego w 
Wilnie dni* 4 lipca 1932 r. o godz. 10.30  

O cztm  zawiadamiają
OUcerowie Wojsncwega Sądu Ok *»pfDwepu Nr Ul, 

Prr.kuratury i Mojskowych Sąoów Rejonawych.

_______________________

t j*p
KUOCiLF a R Z E Ż IŃ S K I

vr w k ku lat 16. uczeń V i klasy C im n a z ju n  Zygm unta li jgusta
w  W i'n ie .

U ton ął  dni* 29  czerwca i9 3 2  r. w jez iorze  w m a jąU n Polesie. 0 'c z e n :  
powiadamia krew nych , P. p. Profeso rów  tegoż G im nazjum  oraz jeg o  ko» 
lęgów.

P c g r ą i o . a  w srnuUn R O D Z iN A .

Opłaty za czynności 
lekarskie

PODZIĘKOWANIE
Tą drogą skłaaamy serdeczne podzięko­

wanie ar. borowskiemu, dr. Kuncewiczównic, 
Z uniem 1 lipca na teren.e Izby Lekar stiostroin: Szpakowskiej, hejbow.czówn.e,
skiej W ileńsko - N ow ogródzkiej obo- Błogowiesz żeńskiej i całemu personelowi od 

itawlCi przew idzia- dzŁa'1 gruźliczego na Zwierzyńcu za troski.- 
- - - r . . . . . r  , , wą i pełną oddania opiekę nad s, p. Wanda

ne za czynności lekarskie na wypadek j^pkowską podczas całej jej choroby, 
sporu miedzy stronam i. Głęboko jesteśmy przekonani, że oddział

Za poradę w gabinecie lekarza, w gmzuczy uczyni wszystko co było w jegc 
, . ■ . T  ... , , mocj, by utrz\-mac droga nam s.p. Wanó<’

goc . in„cn przyj j.-, O ile p oiada trvva przv 7Vciu, służąc bez reszty swą cenną po- 
nie dłużej niż 3 0  minut 6 zł. (w  W ił- mocą fachową, okazując przytem tyle serca 
nie) i 4 zł. (w  innych m iejscow o- i współczucia, że nie znaidujemy słów dla

ia c h j .  O ile porada trwa-dłużej niż 
3 0  minut z każdy rozpoczęty kwadrans

wyrażenia swej wdzięczności. Rodzina

 ZGINAŁ MĄŻ. —  Lansow a Ste-  3 zł. (w  W ilnie) i : zł. vw r  m ie jsc .) .  ,  .
fania zam. vrzv ul. Krakowskiej Nr 25 Za poradę w mieszkaniu chorego we Q  Z f C i e n ^  p r Z y S ^ i
 ...a., i ,  la; Alpksatirifi- Lantan dnie i w porze wyznaczoej przez leka-

1 .
por 

zł i 8
wyznaczoej przez 

zł. Za poradę w mieszka
|ych lesze,,' .  pow rócił. Ponieważ wy- niu cliorego n a t j-n m iasto w ą na ia d a -

zarecam, ^  S S t ó t o r  żadnych K-ewnyc h w W it-  nie strony 16 el. i 12 zl. O ile porada
iż mógł w mieszkaniu chorego wraz zdrogą

Kopią je nogi przechodni, bawią się nie zgłoska, że niąź jej Aleksatlde" Lanzan 
mi dzieci, Szargają psy, miażdżą koła że!a:~ w amu 1 3  z> m> w)i8Wdi Z domu i do- iza
ne wagonetek i taczek ręcznych ’ — 1.....
raz

oaiegdaj«7,cj rozpraw-'- aadGw« j przeciwko nych, na tę skandaliczną sprawę, domagają- mieniony
szpiegom b o e ż k a r o m i  i Tguaekiernu. cą się natychmiastowego jej uregulowania. n.e nie ma, zor.a przypuszzea, _ dolicza sie za

Gdyby pogrzebanie tych kości na cm en- or> pjeiegaSnie przek^roczyc gtam cę r o w a  dłużej niz ot minut, uoncza s.c za
taizu nastręczało jakie trudności /. racji nie- . ^ o s -; g ow gdzie pos.acla każdy rozpoczęty kwadrans 4  zł. i 3 zł
z a na ej przynależności wyznaniowej osób, o ' Q|a XVSZystkich konsultujących za u-

-  HANDLAKKZ 2 Y W Y M  T Ó W A * < W * w „  adzie lekarskiej 24 z l  i 16
dywanych kości w jednem, przeznaczonem  W  pobliżu Filipow a u jęto  nie- zi. Za w yjazdy do cnorycn zam iejsco
na ten'cel miejscu, by następnie zakopać je ^  * Ąck'-2gO M ariusza, który za- wych oblicza się za godzinę od chwili

ysss? 3 S & 3 8 & W mom''n“  adzi’ ^ Prj£ w***- +yMi p''  -  wSne zearaak ,zlo»- loich 19-.etn ię  m aturzyslkę Annę T a * -  z!- Ponadto d o lin a  się kaszt
ków sekcji wioślarsko-plywackiej W.K.S. Po- kównę z po W ilna. Aresztow any tw ier- s ta c je  kolejow ą oraz bilet kolejow y 
goń, odbędzie się dma 12-V11 1932 r. na przy ^  z Tańków ną ożenić się U klasy w obie strony; dalszych środ-

zrrunśi-j&zenia -opłat za te  czynności. ,8?© po przejściu do Litw y, gdzie dziewczy ków lokom ocji udziela osoba w zyw a- s?yrh jkan0JlaCh( a  potłamej w oscatecz-

Cbotłziło o us'<n>y z tajnego pos:edzsnia 
sądu.

MIEJSKA
—  SPRAW A RZE/NT M IE JS K IE J, 

Onegdnj odbyła się k-onferencjn przed­
staw icieli windy, wojewódzkich m iej- 
ełkich i adm inistracyjnych z delega anii 
ry.eźników « sprawie reorganizacji u- 
boju bydła w rzeźni mi-ejśkiej. oraz

16 zł. i 12 
dorożek

W związku z krążącem i po m iaście 
pogioskami, jakoby Synod Ewangielicóro 
Reformowany zwolni! księdza kantrak- 
tow ego G siaełiiew ;cza pot pretekstem  
rzekomego działania na szeodę Kościo­
ła  Ew. -  Refoniio-wamego, p. Szymon 
Czarnocki, kuranor Syiiod'a -wyjaśnia 
nam, co następu je:

Kazim iorz Ostachiewioz nie zosuił 
zwolmiony ze stanów wika. duch o-wnego w- 
wileńskim .kościele ew, -  reformowanym 
przez Synod lecz przeciwnie zwoinił się 
sam, po-mimo perstvazp plenum Synodu, 
a  to  dlatego, że kategorycznie odmówił 
przysięgi, przey i dzianej w  najdawmiej-

wzgledu na ilość

członków

R .eźm ci oddawnr już proszą o z.or- branje będzie ważne H
gan zo-wanio w rzozn, odpo-wiednicn chio zebranych tzłonkow.
dni. o-raz zrewidowania obow iąz-ujących Obecność wszystkich czynnych 
stawek -za ubój i oględziny lekarskie. konieczna.

Sprawa ta  w dalszym ciągu będzie — Podziękowanie. — Dyrekcja Pa.istwo- 
o mawiana na teren i. M agistratu i je s t JYe« 0' Scminarjuir Ochoni uskiego im. M " o 

. . .  . i i . . . *  , . konopnickiei w Wilnie serdecznie dziękuje
naa-jię];,, ze załatw, e tę  n  pozyt-jrame. stowarzyszeniu b. wycnow. Gimnazjów przy 

— NORMOWANIE SZY B K  OS CI AT-T- kościele im. św. Katarzyny w Petersburgu za
TOBUSÓW . Wla f e e wojewódzkie zv ró- „niadama, które otrzymywała dla najbiedniej
ciły  uwaigę na zbyt szybkie kursowanie Sęrjr? ucz,irlil? Seminarjum codziennie od dnia

nu miała wuja i ciotkę, ja k  się okazało ja ca  lekarza. i .orz® n° cneJ> c - ' za nej redp.kcji w kanorńe z r  1840 
rzekomy Acki nazyw a się faktycznie czas od g o l  o młai żądanie przez Synod złożenia te j
Chaimem Kimkielem i trudn* się niele- czy n n oś.i wyintoniope aą dwukrotnie przy j^ g L  obowiązuj.ncej wszystkich au-
galnym wywozem do Prus W schód- wyższe. Zabiegi ] łozm eze. a) obec- ćhw^-łiyclidr bez. w yjątku, m iało na celu
nich nieletnich dziew cząt, które następ .nosc lekarza przy porod ie lormalnym * zi^clnanLe Synodowi k> Oskachriewicsa 
nie sprzedaje do domow puolicznych, ^ pierwsze 3 godziny 60 zł. i 4 8  zł. ,d) 4ji7ia jr,|.n.n,śpi. r„-vni+ai mannmni 
Kłmkel już o ć dwóch lar poszukiwany za każdą i astępną godzinę dolicza Się
pizez właize ukrywał się pod fałszy- 15 zł. i 10 zł. c) za cięcie cesarskie

’ 60 zł i 160 zł. Zabiegi chirurgiczne,

autobusów w mieście. Policja  otrzymała 
w te j m ierze odpowiednie zmządzenA 

Szczególnie n-ie trzym ają s i r  przepi­
sów autobusy z li-nji nr. 3.

— STA CJA  AUTOBUSÓW ZAMIE.T 
SKICH. Roboty przy wznoszeniu s ta c ji 
autobusów z a m i e j s k i c h  przy ulic\ Jakó- 
ba Jasińskiego postępują na,przód. M a­
g istrat liczy, że już w połowie sierpnia 
s ta c ję  będzi-e można oddać do użytku. 

P E R Y P E T JE  Z PEN SJA M I PR A -

il stycznia do 28 czerwca 1932 roku.
wemi nazwiskami, upraw iając swój pro 

eeder.

M m m tt  urz^iłitzki BanKu Gssp. Kraj.
UNIEMOŻLIWIŁA PO D JĘCIE P IE N IĘ D Z Y  FA ŁSZYW YM  CZEKIEM

ginekologiczne, okulistyczne, otolaryn­
gologiczne i t. p. a)  za małe, np. za- 
strzykiwanie rozczynu fizjologicznego, 
u lew anie salwarsanu, względnie in- 
n jc h  leków, wlewanie leku do ropn>a 
opadowego, niepowikłane usuwanie zę 
bów, cewnikowanie, jednorazowe prze­
płukiwanie pęcherza, malc zabiegi na 
powiekach, niekrwawe usuwanie ciał 

itp. 25  zł. i 15 zł

do działalność’, opartej na 'wspeau la­
nych kanonach

Pomr-waż w toku pracy  fes. Ostachie- 
wicza. ujaw niły się pewne -fakty, iupei- 
nie iwyraźrie sfcw lerdzrjące, iż  Ćenże 
jp-st awolannikiem pf dtx>rzaci+oy a r ;a 
istniejącego od blisko 400 la t  K ościoła 
Ew. -  Reformowanego (dawniej jednoty 
L itew skiej), kons\ storzowi Ew . -  Rę- 

fo-mowanemu w W ar- zawlr, - co je s t 
niemożliwe dc- przeprowadzenia, wobec 
odrębnego ustroju lego Kościoła, gayż 
W ileń sk i Kościół Ew. -  Reformowany 
posiada u stró j synodalny, na tom i as4 

Ew . -

W  dniu 21 b. m. w tut. Oddziale osobna.
Banku G ospodarstw a Krajowego miał Kapral nazajusz się nie zjawił, na-
miejsce następujący w ypadek: toniiast parę dni późniei zgłosił Się do obcych z uctl.a ; nijsa . _

Do wydziału wkładek oszczędności Banku kpt. Łukawieckl z podziękowa- D) za za^‘^8' średnie, jak  np. wstaw a yosc.oI E u . - Reform< an7' warsi,a.
COWNIKów’ M IEJSKICH Mi-mo znpo- zgłosił się nieznany osobnik w munau- niem za niewyptacenie pieniędzy, ona- ni,e świeżych zwichnięć, usuwanie gu- * u oparty jest na u stro ił .pre^bit rptd-
u ;edz; macruwmiicy" mieiscv nie otrzy- rze kaprala W P. i zażąaał wypłaty su zało się oowiem. że upoważnienie było zov' 1 wnętrznych i inne om- ope- nym. odporzą:.>owonie Kościoła wilen- 
mali wczoraj należnych Im poborów niy zł. 700  z książec.zeK wkładkow'ycli istotnie fałszywe, aksiążeczki skradzio- •’acit  chiruigiczne lub ginekoi giczi

Dotyczy :o wprawdzie tylkfo części Nr.Nr. 1571 i 1760 , zastrzeżonych do ne. pt. Łukawiecki szczególnie podkrt- °-Pejfa9 |  a powierzchni g; <i ocznej i , , , ,
pracowników, -niemniej jednak fakt ten dvspozycji kpt. Stanisław a Łukawie- ślił sw oją w dzięczność i uznanie dla więhoze operacje na powiekach, opera T_ °  '

b „ « l  « .poto. L .  , . .  * ,  j  d i .  r  Oprócz Jis iążeczek o so b n il  6v wkładek o ^ d n o ś c i  B  C . § '1 ) z l  " w S U .  że rle
m a s i a ™ .  wyjaśn-ia. * ,  w ateym oal. « y /Użył upowazrn, „e  podp.saae rzeka- K. p o m e, az w mnvn, Wileńskim B a *  p S  .  "■ * .  -i -  -  *  W
P W  zostało nietylko ,„o  przez kpi. L a k a w e c t e k o .  ,ed,.ako- kn - t o g ^ t a p g g y .  b c z o n T z  ,e j  o iw a.ciem , operacje n a " ,a  ™ ,il  serd - z .  żal z , d .  reay-

sk„;go k-onsystiorzon wartwawaki-emu, 
byłooy przekreśleniem wszystkich istnie

ikiem gotówki, lecz wadliwemu spo -zą- woż likwidująca wkładki urzędniczka poobnie sfałszow anego upoważnienia 
Jzeniu  lis 'p ła c y , co w o sta tn ie j dopiero p. Zofja Hausteinówna zw róciła uwagę w ypłacono z jeg o  rachunku sunie zł. ‘ ^ l^ach wewnętrznych, rese c ja  s 
eh" i i  -zauważono. n a pewną (zreśżtą  b. tHęznaczną) roz- 55C. ‘ wow Ju zych w ,? ksze o p era c^  noso-

—  R ED U K C JA  W YD ZiA ŁóW  M IE J bieżność podpisu ze złozonym w Banku Jak się dowiadujemy za kapralem - vv0 ” gardzielow e oraz za operacje we 
SK IC H  P ro jek t kom asacji niektórych w zorem ; o powyższem zameldowała fałszerzem, który eze-terow ał, zostały wn4tr ^ g a łk i ocznej 200  zł. i 20  
yyydziaiów w m agistracie znajduje się sefowi W ydziału, Który w ypłatę zatrzy- w szczęte energiczne poszukiwania _ cu- wg.  r.oentgenowskie i elektrote- 

becnie w opracowaniu, a następnie mał rzekomo ze względów formalnych, przez władze wojskowe, nie je s t wykln raPeutY'czrle- °d  3 do 32  zł. 
z najdzie się na stole obrad m agistratu, żądając od klijenta pokwitowania kpi. czone, że zdołał on już przekroczyć gra

Spowodowme to  zostało jak  wiado- Łukawieckiego na kżadą książeczkę z nłoę. w. p
mc potrzebą redukcji .personelu i ogól­
ną -reorganizacja bumowoścL

—  U RLO P W IC E - PR EZ Y D EN TA .
7j  dniem 4 lipca -wice -  prezydent Czyż 
rozoocznie korzystanie z 4-tygodni owe­
go uiilopiu wypoczynkowego.

—  REM O N T SZ PITA LI. Zamknięto 
vostn łn;i przeciąg 6 tygodni -oddział chi-
l urgiczny szpitala św. Jakóba. Chorzy stróżów nocnych zatrzymani. Kied, odpro- studni, ponosząc śmierć.

Pierwsze cyfry cennika dotyczą sta 
wek w Wilnie, drugie zaś stawek na 
prowincji.

Trageja skrzytdzon?! dziewczyny
WILNO. — We v si Glinki, gir., toma- czcwna podbiegła do Kiwlica i oblała mu 

szewskiej Izydor Kiwlicz i Marjan Tumnicki twarz jakimś nWznanym płynem, od którego 
w łamali się w nocy do mieszkania sióstr Ba- Ktwiic oślepi. Paitni odkHęnyyusz ńshrocm 
bary i Jadwigi Linkiewiczówien i zniewolił Kiwlic oślepi. Po dokonaniu tego czynu J. 
je. Podczas ucieczki, napastnicy zostali przez Linkiedwiczów-na rzuciła się dc poblismej

gnacj_.

CHROM 
KAIDEBO

OD FLAGk letniej,
t 4 p l q c  r a d y k a l n i e :  m u c h y  k o m a r y ,
p c h ł y ,  p l u s k w y  I w s z e l k i e  r o b a c t w o .  
S p r z e d a ż  w  s k ł a d a c h  a p t .  i a p t e k a c h .

P r z e d s t  H .  W o j t k i e w i c z ,
W i l n o ,  K a l w a r y j s k a  21

Smutny wypadek u PC, Wsjooarzy
Tragiczna śmierć braciszka Guta

będą lokowani w szpitalu żydow skim 
Również z ra c ji  remontu zwija się 

oddział położniczy w szpitalu żydow­
skim Chore, z  kolei, będą umit-szczane 
w szpitalu sw. Jakóba.

ZEBRANIA I O D CZYTY
— Nadzwyczajne Walne Zebranie cechu 

Piłkarzy Chrześcijan odbędzie się w niedzie­
lę dnia 3 lipca o godz. 12 w pierwszym i o 
godz. 13 w drugim terminie w lokalu przy ul. 
Bakszta 1 Obecność członków konieczna- 
Na porządku dziennym sprawa podpisania 
umowy zbiorowej i sprawa zatargu z cze­
ladzią.

UN IW ERSYTECKA
—  EGZAMINY M A G IST E R SK IE  NA 

W YD ZIA LE HUMANISTYCZNYM  U. 
S. B . w term inie jesiennym  1932-33 ro­
ku aikademickrego odbywać się będą od 
8 października 1932 -r. Do egzaminów 
zgłaszać się należy pisemnie w czasie 
od 15 do 20 września 1932 r.

SZKOLNA 
ABITT TR JE N  CI D O KSZTA ŁCAJĄ­

C E J  SZKOŁY H A N D LO W EJ. W  bie­
żącym roku szkolnym ukończyli Szikołę 
.Handlową D okształcającą Stoy  , Kup­
ców i Przem ysł. Chrzęść, niżej wymię 
mieni absolw enci: Ha nTyłkówirz Ryszard 
Jędrycbow ski J-am, Kułakowski Antom , 
Lutkiewńzówma Jamima, M-iklamei B o ­

lesław' Noniewicz Zdzisiaw, Reguh E ó -

wedzano ich do sołtysa, Jadwiga Linkiewi-

Ostrzeżenie

WIL \(). W csoruj tu godzinach -popo­
łudniow ych w statui- należącym  do OO. 
M isjonarzy (ul. Subocz/, w ydarzył się  
tragiczny w ypadek.

Jed en  z braciszków , 2,1-letni J a n  Gut 
zażywając kąp ie li, odpłynąi zbyt da leko , 
trzym ając się  lodzi.

W pew nym  m om encie, w sku tek sku r­
czu r ę k !, kąp iący  się m usia łporzucić 
łódź, sta ra ją c  się  o  w łasnych siłach  do-

pły-rtąc do brzegu.
N iestety , w sku tek  bezw ładu ręk i, 

Gut począł tonąc i po  chw ili zginął to 
wodzie.

W tym  czasie d w aj inni brac iszko­
wie, przebyw ający  tuid staw em  m e u- 
m i-jąc  pływ ać, poczęU wzywać pom-o^y.

Przez 20 m m ut przeszukiw ano cały  
staw  ,mm, n atra fion o  na a u to  Guta, n ie  
dającego  już jed n ak  znaków  życia„

Katastrofa budowlana orzjr uf. Koziej
P. 214

3
Posiadp skutectnoit 
Kliniki U niw. Warsz.,

P O L E C A N Y  

przez W P P Lek*rzy  z«n.iast t r łn u

przy cgólnem osłabieniu złej 
przemianie matirii, powiększę 
niu gruczołOw, nicdol.rwtat&Sci

stwierdzona badantemi 
Zakładów Farm. Untw.

W ILNO. W czoraj w mieszJtaniu M ot- 
la  Łuńs-k.ego (.Kozia 16 ), opadł nagle 
sufit, p rzygniata jąc swym ciężarem  sie ­
dzącego w tym czasie przy stole (właś­
ciciele mi„s-zkar ia. K atastro fę  natych­
m iast -zauważono i przystąpiono do ak 
c ji ratow niczej

Z pou zwałów drzew* i tynki wydo­
byto ranneg!. Luńskiegc w Sianie głę­
bokiego omdlenia.

Ulokoicano go ws zpitalu zydow&Kim 
Mipjscr wypadku policja zabezpieczyła.

!

Wil. Szpitali i t. p.

Przy nabywaniu unikać należy nam iastek i syiopów  o niebadanem  
działaniu, żądać oryginalnego krajow ego preparatu Jecorolu  M ag. 
A. Bukowskiego z czerwonym  podpisem na etykiecie „A. Bukowski*.

Wyścigi na Pośa»e$zcP ostatni ^zisó
Dziś o godz. 4 - te j pooctu-dmiu na to- dLi 3-letnich ogierów i  klaczy ma dy- - 

rze wyśctgovTym ne Pośpieszce odbędz>e .ansie 1600 m. Dla trzech piensszy-h  
się 6-ty  i ostam i -w tym sezonip dzień zrwycięzców zostah' wyznaczwn. nag -o- 
v yścigów. d> 1500 20C i 10C złotych.

Przewidziane jes t 5 gonitw, przyczem W gauitwit te j bierze między innym i 
ogólne za i n terso " an i e wzbudza 1 -sza udział wygrany onegeta, w ło te r j: prze, 

gonitwa płaska, lotery jno - sp^zedażn. aa w. Tonwena ogier ,(-ueraz".
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Krem {sami Meteaorjtosa
dzięki swym wybitnym właściwościom i niedościgli onym zaletom jest 
obecnie najbardziej poszuk .wan\ m i żądanym przez najróżnorodniejsze

sfery konsamentów.

Dźwiękowe kino

P A N "» J

Ceny na wszystkie seansy od 30 gr. Parter od 60 gr.
D z ; s  w i e l k a  p r e m i e r a  na jw iększego przeboju sezonn

Potężny d rs m i t  życiowy Nowy temat. z k tóiego 
ż y s t r  i artyści stworzyli film, s to jący  na najwyżs^ 
poziomie a r ty s ty ć rn jr o .  To (ilm pełen napięiia

D z . s  w i e l k a  p r e m i e r a  n» większego przeboju se

Wyrok morza m atycznego. To film, w którym autorzy d i j ą  t r J M l
i  sławy ekranu: Jgry! W  'o la c h  g łów n y ch  nowa. 

ny  (ragik W a l t e r  H u s t e n ,  piękna k . l  u  C ó a n d l a r  oraz su b .e ln y  K e n t  D o t g  s .
TEN FILM  M IJSZ Ą  W SZ Y SC Y  O b E jR A E Ć f!

Na i  pic grani: 2  nader ciekawe k o m e c j t  dźwiękowe. P c c i ą i c k  o godz. 4 -e j ,  w dnie świąt,  o godz.

Postanowiliśmy umożliwić w s z y s t k i m  nabywanie oryginalnego 
K R E M U  CAZIM I M bTA M Ó R PH O S A i m ając na względzie obecny  
krvzys w prow adziliśm y do sprzedaży na lówni z dot/chczasow em ; 
słoikami normalnemi

K R EM  CAZIMI M ETA M O R PH O SA  W  M A ŁY C H  SŁOIKACH

Dziś s e a n se  o gcciz. 3 .30 ,  5, 7, i 9  e j .

Dźwiękowe
Kino

no odpowiednio niższej cenie.

Jesteśm y  orzekonan że tą  inow acją odpowiemy istotnej potrzeb .e na­
szych łaskaw ych odbiorcow

Z pow ażaniem
Tow. „CAZIM I"

„HELIOS I I
la śliskiej drodze

Na scenie: N« ź ą ia n ie  publiczności  je szcze  
kilka występów jasnowidza 

Oószukan ie  zag in ionych  etc .

W spaniały film obyczajow y.
z życia z łote j  młodzieży. W roi 
prześl iczna D o ro ih y  Jordan i i ł j  r^ 
am ant Haidie Albright. P rzebó j ,  pog 
wają y swoim realizmem.

Feno m en a  X X  wid 
Odgadywanie m y j  

Na 1 s ' y  seans cen y  zniżone.
Włfiflzte Zwirlitza

Itrami Cazfn:] ^sismorphosa
1 d y n y  r a d y k a l n y  fc ro d e k  p r ^ t f  P I F G O M  w ą g r o m ,  
ż ó l  y  i i  p la m o m , c z e r w o n o ś c i  I I n n y m  w a a o m  c e r y

Polecam y również.'

M Y D Ł O  C A Z I M I  M E T A M O R P H O S A
które przy stałem użyciu usuwa P1FGI, zm arszczki i inne w ady cery , 

nadaje skórze aksam itną gładkość i naturalną św ieżość.

Dźwiękowe

Kino

H E L I O S

U W & 9 & !!  0 G0DZ- 10 ei WIECZÓR DZIŚ W KINOTEATRZE ^ H E L lO S '*
Naukowy eksperym entalny seans

SZTUKA czy FENOMEN ?!?„..
Jasnowidz W łr d z io  Z W R U t Z  na sce n ie  i wśród P U b L iC Z N U Ś C I  w ykona nowe, niewidziane dotychcz*s  eksjje- 
rym enty  z dziedziny te le p * t j ‘, sugest ji  I okultyzm u. W programie: Zmiana tętna pulsu. W ykon. t»m ych poleceń, 
Odszukiw anie  przedmiotów bez ich widzenia, od g ady w an ie  nume ó'v na banknotach, legitym acjach etc .  O dszuki­
wanie osób .a g in io n y ch  i t d. Każdy może zapytać o sobie  i swoich błizkich'!  Seans poprzedzi któiki odczyt 

sen jora  S t .  Zwirlicza.  B a l k o n  49  g r  P a r t e r  n a  w s z y s t k i e  m t e j u a  1 z ł .  T-

wynajęcia  s U e p
, nadający się  na: fryz- SprzedamDr. Med. Do

Kocmatuka Em. Cholem je rn ię ,  mleczarnię, pra l-p lac  6 7 8  s ą i .  kw. ul. • 
.  _ _ _  ^  M , U r o l o g  n<ę, f ir b ia rn ię  oraz Żelazna C b a tk *  27.

C h oro by  n e r e - ,  p ę - l o k a l  odpowiedni na: Dowiedzieć s ię  w sT Ie -  
cberza i dróg m oczo -o ank ,  Diuro, kluD, bur pie Markuua, Zawal- 
wycb przyjm. 1 2  —  2 sę  lub ogiód d ziecinny na 16 
i 5 — 7. Jagiel loń ska  fe przy ul. Wileńskiej 20.

GABI NET
„Przyroda i T echn ik a" .  Czerwiec 1932 r.
VI numer zawiera następujące artykuły 

A. Kosiby „Z krainy Lappów ", w którym au­
tor daje barwny opis przeżyć w ciągu po­
larnego dnia krain podbiegunowych. Dr. J. 
Fudakow skiego: ,0  jadowitości niektórych 
pajęczaków , wijów i ow adów ", i W . Górze 
chow skiego: „O nowych i dawnych sposo 
Fach zapitywania dźwięków", w którym czy­
telnik znajduje przegląd wszystkich metod i 
przyrządów począwszy od fonograiu td iso - 
nowskiego do najnow ocześniejszego gramo­
fonu filmowego Rocznicę darwinowską ucz­
czono w specjalnym  artykule pióra doc. dr 
W odzickiego.

Jak  żywy i interesujący je s t dziai notatek, 
w ystarczy tu wspomnieć, że w ostatnim nu­
merze naliczyliśmy 37 dłuższych, lub kiót- 
szych notatek z działu fizyki, chemji astro- 
n -m ji, geografji, mineralogji, fizjologj,, hy- 
gjcny, elektrotechniki, aeronautyki, archite­
ktury, melioracji, w czem uwzględnione są 
najnow sze zagadnienia danych dziedzin na- 
i k:

, tel.10-63, 
e -

ftacjonafnej 
V o s rr e ; y  k 

le c z n ic z e j
WTT fuO

M ic k ie w ic z a  n i m i
k o b ie tą  w eneryczne

Okazyjnie
nr. Wolfson uińiSSSIful!

sprzedam obraz o ie jny ,  
kredens, szezlong. klat- 

rze" t ę  b. dnźą. Mickiewi-

Dźwiękowe kino

HOLLYWOOD
Mickiewicza

B r y g i d a  H e i m ,  Iwan P e t r o w i c i i  P a w e ł  W e g e n e r
w dramacie w g  światowej A l  P|||||LlE (córka wisielca). W ielki ten film wywiera kolosalne wrażenie . 

sU w y powieści Ewersa 44* ( IM I/ n C . Nad program: Dodatki dźwiękowe. Ceny zniżone: na w»zystkie 
sean sy  —  Balkon 30  g r , Parter 6 0  gr. Początek  0 godz. 4-ej

DZWIF.KOWE KINO

C «/ IN «
n(. Wielki. 4Z. Tel. 15-4! .

D riś  Pren. jera '  R e w » la ry jn v  film odsłania jący  straszna  karta z życia najw yższego towarzystw# Stanów 
Z je a n c  V  A D | I f T  ii,1 U tH lT T l I I  z idealnvm odtwórca ic l i  ch iń skiego de 
czonych " r U  W  f lU  1 E L U  tektywa Charii* Cnana oraz g eo ja ln y m  
W arnerem  Oland i przemiłą Sally Eders w roi. gł.  C e n y  od 25  gr.  Parter dz. 60  gr. Nad prograr... 
R ew ela cy jn e  a o a a tk i  azwięLowe Początez  0 godz. 4 ,  6 , B i  10 15. W n ieazie lę  i s o o o tę  0 godz. 1

Drwiękowy
Kiao-Testr

„STYLOWY**
Wielka 36

Dziś: P o r u  pierwszy w Wilnie 100 proc. dźwiękowe arcydzieło w-g zagadnienia PiTIGRlLLlEBO p. t.
Am m ■im naiiiM m jq s»> _________ m m - * . t  (Krwaw y most) P o tę ż n y  dramat obv-
V  A . T czajow y w 0  akt. , gorąca m iłość  do 

W w MYSS? w a a a s i h  tggr riVr bmb’ ma n !erzadnicy na tle w ojny św iatow ej,  
bombardowanie L<-t»dynu z Z eppelinó’* ,  W roi.  gt Mac Clarka l Ken4 Douq<as. Nad program: Rewelacyjne n ie ­
byw ałe  atrakc je  dźw ięków *, aktoaln^ści  świata w natur*!- vcti k o ' ' r a c h  p. t. .C z y  to n i e  d z i - n e *  oraz najnowsza 

dźwięaow* komedja-farsa w 4 nitt. 0 t .B ra w o  dMrktwwt* w <-r, , ' p\ O h o  i C ę ł l t

a ,  rn kahiee* wenery tznr, tmoczopr "*• miCjSCOWOŚĆ Zdro- CZł 24—2?, od 2—5 pp. =  
skórne,ul W Ł I » ń s h a 7 ,  Hgielonska 9m,13.

I I  tel 10 67, od 9 - 1  i 4 - 8  ^  -
o i l l  odświeża, a i » w *  D O K T O R   ̂ M IE S Z K A N IE
lej skaz* I braki Masaż Blum c^kz

Dom
O S T R Z E Ż E N I E !

S M O C Z E K  OD B O L U  C « J W .  DL f D

Pewne Firmy w W iinie rozlewają awoje j§  
n.low artościow e piwo w używane butelki f i  
.P a ten t" ARCYKSIą ŹĘCEGO BROWARU 1

błąd S i .  s

ca "  według p :of.  Sp sh -  
l* .  Wypada iie wzjaów,

=  Pn

Fspież. Indywidualne 
d 'bieraule koajnelyców 
d i kaide] cery O stat­
nie zdobycie ko im tty - 

fci racjonalnej, 
iariar.uic od f , 10—S

W. Z  P. 43

3-y J  ć?R0 Jfi o riewMi M ■'■rotm,y Pr ł >' kupnie prawdziwego wszechświatowej jlaw y jg j

/ "YWC1. i wprowadzają tem w 

Konsum entów S

iistrzrgimy Sz. Konsum entów  przed falsyfikatami i §§

, ,  . do spizedania now y a

I M T t m r ,  — a—   --------  X ł % e d r S  " t 5 d r t k6.' »Masaż c la l * ,M e k t r v c z .  A o r L b y  w en ery czn e , ,  . * g  J  P T  parte .owe mieszkanie m
uy; w y szczn p l.lv ? W  Nr. iO Antonow iczom  ^  1
■ciel. Natryski . Hornie- W id lw a -2 1 ,  tel. 4 2 1 , ------------------------------------wysokie ,  » uiytarzow\ ^

od 9 -  1  i 3 —7 sys tem , wielka oszklo- =
w niedzielę 9 — 1. 3 “ V  i } £ S K Q I £ n f  werl

W. Z P  20 ^  V  ł , fontana, k i lk i  drzewek =
Z T ^ ° d ,m l  *  ow o cow ych,  p'ÓCZ te g a ^ ą a . ^  ś k u ch n i .  Pańska i piętro g

P-P dłle rodnie tiOOC il g
  ~ Ziem.a własną, w ia d o -g

- i - T m T Y n » - n s ’ n ' ! ' '  2 * 3  p O h P j G  m ość  po 4, W lw uUkie =  -
p o jed ynczo  lub razrm , go 2 6 — 1. g

K O W A L S K I  N A
U SU W A N A JM M EJSzi

'i f f ih i BÓLE BŁ O W

P IW A  Ż Y W I E C K I E G O
na o r y g l n a l n g  e t y k i e t ę  I k r e ^ k  z firmą T A K I  A S P ^ Z E D A I

Rzaio wUsńskle

D - u s k i e r  ki ul. św.Ja- 3  P O S f O j S  
kóba 17 o b ck  p o c z t y  luo dwa z kuchnią  do ch a i  
D iJito partu ,  łazienek, .. 'ynajęcia.  
pokoje niedrogie,  ntrzy 6 m, 5.
"•anie w y tw im n e  zdro — — ------ —

t ' i c in e .  Z. Brzos»ow 3 pokojowe

w ejście oddzielne, u y- - — — -   ...... -  -  ■—
gody. używalność ku- S p r z e d d l t ?  S I Ę

lub ca łodzienne dom
Arsenalska utrzymanie -  Bankowa .

1 rn. 2 z Mak, wej.

, — Nr "66.

d rewniany z O' Sai 
owocowym 

L egjc i iow ej

R e p r s z s n t a c j a i  W i l n o ,  Z a r z e c z n a  19. T e l .  18-62

iiuniiiiEiiHiuiiiuiiiiiiułiiiiniiiiiiHiunHiitiHiiimiiiiiiiuuiiiiiiimuimiiuimmiiu
■  I
=  i.

NIEDZIELA, DM A 3 LIPCA 1932 R.
10.00: Transin. nabożeństwa z Krakowa. 

11.58: Sygnał czasu. 12.10: Kom. met. 12.i5 : 
Kuncert 12,55- .Jak dochodzi do skutku u- 
mowa zbiorowa pracy" odczyt. 13.10: Km*- 
cart. 14.00. „Klimat gtirski a organizm czio- 
v ieka ' odczyt. 14.15: Koncert. 14.30: „Co
każdy wiedzieć powinien, odczyt. 14.50: Kon­
cert 15.05: 15.25 Koncert. 13.40: Audycja
dla dzieci. 17.005 Koncert. 18.00: „Józef Bal 
samo Cagliostro pogauanka. 18.30: Muzy­
ka lekka 19.15: „A rchidjećezja M ohylew ska' 
odczyt, wygłosi dr. Crakiewicz. 19.35: Skn.yn 
ka techniczna. 10.30 Program na poniedzia­
łek i rozmaitości. 20.u0: Koncert, 20.45 Kwa 
drans literacki 21.00: Dalszy ciąg konceitu. 
2 1.35 Komunikaty. 22.05: Muzyka taneczna. 
22.40 Komun, sport, z prowincji. 22.46: W i­
leński sportowy kom 22.48: Kom sport, z Lo 
dzi 22.50: Komunikaty i muzyka taneczna.

Lekarze

m ieszkanie  s ło n eczn e  
i z w ygodim i ul.  Pod . 
I górna 5 —5.

I

K u p h d

S P R Z E D A ?

Służąca
P o l e c a m  

dziewczynę "u k le rn ik  sp ecjailsu

>31 i Lokaie 6 io i 
7-io p o ­

k o j o w e  do w y n a ję c i *  
od zaraz. In fo rm a c je—  
Mickiewicza 29, dozor­
ca domu

D O K T O R

ZeltJowicz
i h o i .  ik órn e ,  wene- _ _   _________
ryczcie, narządów mo­
czowych, oa 9 — do 1 , D O  W Y N A JĘ C IA  

5— S w iecT y j  ogródku od rem on tc -
D O K T O R  w * d ?  domek o 5-c in

5 ? .L a 0 w i c z o w A P ° koia; h /  oSŁklon^w eran dą i wygodami. 
K O B IE C E , WENE- Ja sn a ,  15. 
ffC Z H B  NARZĄDÓW. MIESZKANIE 

M O C ZO W Y CH 
13— 2 I *d  4— o

O k a z y j m e t l !
róZne pozosta łe  z 
licytacji  rzeczy oraz 

sam ochody 
Sp rzeda je  tai lo 

L O M B A R L  
ul. Biskupia 4 ,  tel. 

14-10 od 9  —  2 1  
5— 7 ppoL

dobremi świadectwa- 0 d .b r c m  usposc oienlu
od ciaste,, Zdoluy.it

lub . pr,icowity. Z powodu 
mi poszanu je  posady ą ! ;  J ^ T ł a w l e d ^ d  s ir  k rvzysu ' cl nilowo c e i j  
do wscystkiegi Umie ^  1* j l ?  cTj z a ję c i* .  ŚuhJgowy |4,1
gotować. Portowa 6 — 6. ' Kisilewsni S tan is ław . ^

do

W A K A C Y J N A  
Jeawable 

W« łn y  
R e s z t k i

kupony 
na ubrani? męskie 
i na palta damskie

Cś*uy znacznie zniżone

f f ł u t ą c a  do w szyst  w ykw alifiko - 1 1
kiego, pracowita —  o .  wany. z polecenia- i  |— - . w i n y ,  ł . puicwcij»»- «

S a m o c h ó d  u c z c i w i  —  poszu k u je  m j p o d ejm ie  się  prj»cy I 
. T o r p e d o "  c z t c o o s o - p r o c y .  M o że  w y j e c h a ć *  swoje] sp e cja lu o ści ,  
b o w c  lu ksus,  wa m>- n a  prow itic ję  S t r y cz y ń -  t . n i o ,  n o b u ty  w y k o n a  [ |

r s M. Gordon” S. A.
N I E M I E C K A  Żb.

P i a n i n a  i . . . -  tlą l i a , 0 ł  KODOtę wyitona :
zu o e łn it  nowe fwielo “ l ® *  ma?  1 ^ , r *  w s t a  Emii ja .  Cbocimska sc dnie. Tarral i 27 
l i n i a  gwarancja) zl i ° b,ryi n s t ^ !  d, ° 7 5 ' R . jc b in b a c h  Józefgwarancja) 
1.200 Kijowska 4. 
Abeiow.

H spizedania O o e jrz eć  ul.
n  P iłsudskiego 9-b gara ie  _  .  __

Paszkiewicza. - I  g e j c a r z

POSZUKUIĄ
rzy wpłacie 20 ty s .  P R A C Y

Elektrom onter zna
ją cy  d obtze  swój 

—  dzielenie  jakiejfcol-  na jskrom nie jszych fach, p o szuku je  pr»cy nule 
“  ‘ wiek nra-i  nalchetniel  w ira n k a c b  w zakładzie Z ygm untowicz S te fan ,  Wyganowski 
*“ *  we w jaśiw in fachri. —- piekarskim w y kw ab fi -M o sto w a 3. Buków, ?2

przy
zł.

wpłacie 20 tys  
ś ió d m ie ś c iu .  O -

we własnym _____  . . ,
S i d S t r a  pielęgniarka  P ieś la *  Ja n ,  Malinowa 7 *  wany fachow iec-p ie  ___________

poszukuje  posady p .zy  — 'J 2 .Z S Z T L  f  i k w .  . l in °W*  p i w ż a r j

od
di. M ick iew icza  24.

lei 2/7.

4 poko jow e 
kiemi w y gę dim i  do 
w y n c ję c ia .  So sn ow a 
Nr. 9  a m . 2

f i s s s r i i » :  . r b i T l - Sze wszel-  dakc ji  .S łu w a "    jazd posiada dubre r e - f e z  pracy prosi o

chwilowo 
bez pracy, przyj-  

j i , e  m., f  P°s,d«! Wyma^.-
ferencje. Zgłoszenia do ndiielenie Jaaiejsol f 1? * 1*  pr“?f nia skrom*.e. Szeptyc-

Knpię dom V * .',..?.**• 4  ̂  —  ’,°11 — • S* ^ re te g ,1 M j g s a r . / 0- S,1” I,|CTM *-r

W s z e l k i e  roboty D w O r  w i e ( s k )
drucirrskie  wyko przyjmie kilka osób z 

tanio i s lidnie całodziennem  b. dob- 
Michał rem ntrzy raaniem z 

osobnym  pokojem i 
u , u , u u u u u « > -  obs,  ig! ó zł. dziennie 
■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ i  Poczta  co d zienn ie ,  ko- 

K D Ż 3I £  ściół,  n  izsteczko o 
3 kim. Radjo w t  d w o ­
rze, rzek* z'* m i e l c u .  

#  .  Zakretowa 17 m. 6 od
S. p . J a -  3—5 Dp - 2

niny Dłuskiej,
p io s i  k ażd eg o ,  k io b y  G Ł  U  C M O T  A  s z n m

OFIARY

POPIERAJCIE

L.0.PaF
m i e s z k a n i e

prry z a iu y m  z n lc t  "  _ “  11 “Z    “ ' ' n a  nrowincję.  K i jó w - '
z igiudem lub  placem nic  znajdzie się  praca I r r t l U K O W a p y  sin 4 Kowalewski Ja-
bliżej cen tin m  miasta, dla wykwalifikowanego w eżny z in s .y tc ż j l  U ł  sezonie remon Kdb.
Tylko p isem ne z g ło -c ie ś l i ,  so lidnego czło- u b e z p ie c ie n ic w e j ,  —  z W  tów domowych — . - i _ .  - ... K  dorabia klucze, ta-itkie (portre t  p R. Ha czarne. Ó c z n e  podzię

6 cio p o ko jow e I u c s l  ssania z podanie i  o wieka p o zosta jąceg o  dóbr »mf św iadectw am i I odświeżania miesz- •* r toozy stolarskie  i n io ( solid ile szybko je lo w n y )  .. łtwilo em ko r a r i* .  Ż ą o j jc i e  bez
sowe ze wszeikiemi b s taru ,  cen y  i adresu bez pracy? -  Łaskawe n.łody, żon aty  poszt,- kań tanio wszelką pra l t  meblarskie wyko • w ykw alifikow any ślu lub p r iyp ad kow em  po ptafne jlouczające) bro
wygodami do w y na ję  kierow ać: W ilno, Z y g -  zaofiarowania x piosze kuje pracy Adrsjmias rę z tem związaną w y - n „]e solidnie, tam o f s i  z Bruzga Stanis ław ji»daniu , o ?w rct  lo b  szury. D so b ii  e p . , :y j -

s e p a r u j ą  r a m r f i  rnial je j  prace m ala r -c iek n ien ie  uszów ule 
I »  dorabia •■■---

K. M. dla rodzny B .  zl. 1. 
dla rodziny B  zł. 20 .

o w ** j — j  o . r » - • „ - * - •  ̂ uujv u.« — ■ — — - - — o — U| v a- n r o i i u u  ̂1- u 1 J , w -ruoiacis. Ĵ  J
cia. M ick iew icz*  37, t  uiuntowska 2 2  m. 6 . k ierow ać ul. Sw ig n a - Ig n a cy  K oszykow a 35 kona malarz poko jow y Siy b « o P io t r o w s k i  S ta-  Saraceńska U  m. 17. wiadomość poć t ć t t  t ru ję .  Z. Zeeilner,  Kc 
dozorcy. S łab szczy ń sk a .  cego 12 —  27, Baliński m. 3. B o re jk o  Jan ,  Trakt B a -n is ła w  Chełm ska 47 — — — — —  - -  sem: A eroklub V'i Jno iowice ul. M itk iew l-

■ M ichał . toregc 1. m. 2- '

B. FARDJOHN

T u jG m n ic j A e l t h p D d l - S q u a r e [
Zajęcie to rzucało nowe światło na bo podejrzewał, że Abel i Reginald

—  Bardzo pan dobry doktorze. Syl 
w ja  rzeczywiście brzydko kaszle. Ale 
ja  pana nie prosiłam.

—  Skądże znowu! —  odpowiedział 
wesoło doktór. —  u o pierwsze pani nie 
wie, gdzie ja  mieszkam. Po drugie pa-

że Abel i
całą sprawę —  Dick zaczynał przeczu- umówili się okraść go. Abel błagał, że- 
wać nowe komplikacje.. . o> go nie usuwał, ale zły, stary lich- ni n i e n u  pieniędzy na opłacenie' mojej

—  O której godzinie to się działo? wiarz ten był nieubłagany wizyty' T o  już poważne powody! Ale
— Koło szóstej Reginald chciał cze —  Abel wrócił wf rozpaczy. Pan wi- n j e  o to chodzi. Czy pieniądze dają 

kac na o jca , ale Abel uprosił, żeby so -  dzi, jak  my żyjemy, i jaka to dla nas szczęście . . roszę mi nie świecić, ja  i 
Die poszedł Reginald powiedział, że była katastrofa!...  lak trafię....
musi widzieć o jca  i że wróci o dzits ią-  —  Rozumiem doskonale, —  potaki- Do L o r  uszedł do poKoju. wzięci 7.
tej wieczorem w'ał Dick. —  czy mc wdęcej nie może przestrachem wpatrywały się w bły-

mi pani opow iedzieć? z szczący cylinder, jaskrawo-żółte ręka-
—  Nic więcej nie wiem wiczki i złoty łańcuszek. Doktór zdjął
—  Pani mówiła w komisarjacie, że cylinder, obnażając dużą łysinę, oko- 

mąż pani w-yszedł przed dziesiątą po loną , wianuszkiem rudych włosowo 
raz drugi na Keithpool-sq?

—  T ak  o w'pół do dziesiątej.
„Przed drugą wizytą Reginalda", —

pomyślał Dick i dodał głośno:
Dziękuję pani. Postaram się zrobić 

wszystko, co będzie w mojej mocy, że 
—  Nic, ale Abel zrozumiał, że p. Re- by znaleźć pani męża. 1 mam nadzieję, 

ginald potrzebował pTeniędzy. że się prędko zobaczymy Czy mogę lach opowiadanie pani, —  proszę przy
—  Aha! przychodzić bez cerem onji? ją ć  wyrazy szczerego współczucia; tak,
—  Mój mąż powiedział mr. B o y -  —  Zawsze będę rada, kiedy pan do tak, szczerego współczucia -—  i dowie-

de owi, że nikogo nie było, a wtedy on nas przyjdzie! działem się, że pani córka kaszle. Przy
oznajmił, że Abel może sobie iść i wię Na progu Dick zatrzymał się., sły- szedłem więc zobaczyć pani córkę i
cej nie wracać. Abel pytał się dlacze- sząc jakiś męski głos, pytający, czy tu poleczyć ją.
g o?  Okazało się, że ten _pouly, bezl.- mieszka pani Death. j ego łagodny sposób mówienia i
tosny człowiek postawił pułapkę aa —  Zaraz poświecę, -  pospieszyła pogodny uśmiech, zdawały się śwuad- 
Abl?- wychodząc z domu, położy! na na spotkanie marka Sylwji. Mam na- c*yć o dobrym i litościwym charakte 
schodach osiem papierków z woskiem, dzieję, że pan nie przychodzi ze złenti rze.
które musiały przykleić się do pode- w ieściam i? — J ak się nazywa pana przyjaciel?
szew butów tego, ktoby wchodził, albo —  Przeciwnie. —  odpowiedział nie —  zainteresowała się pan i Death.
schodził ze sohodów. Po powrocie znajomy, —  przynoszę coś dobrego. — Jak się nazywra muj przyjaciel? — 
znalazł tylko dwa papierki! Jaki chytry, Przychodzę leczyć pani córkę, która, o, to bardzo znany człowiek —  doktór 
prawda? Wtedy Abel przyznał się jak  słyszałem ma zadawniony bronenit. Pay. A mieszka tu niedaleko prry 
szczerze i opowiedział o tem, że był —  Pan jest doktorem? Shore-street.
Reginald. Boyde wpadł we wściekłość, —  T ak , jestem doktór Yensm (D  C. N .)

Dick z trudnością opanował n iepo­
kój, który wzrastał w nim przy każdym 
nowym szczególe. Zdawało mu się, że 
szczęście Betty  je s t  poważnie zagro­
żone,

—  Mąż prosił p. Reginalda, żeby 
nie mówił, że już był raz bez ojca. Re­
ginald obiecał i wyszedł.

—  Czy nie wspominał, dlaczego tak 
bardzo chciał widzieć o jc a ?

nowość sensacyjna!!!
W  p r z e c i ą g u  4 f  g o d z i n  s t a j e a z  

s i ą  n i e o a lą c y r r .  z a  oo m o cą naszegn 
w iecznego in h j la to ia  „ S / N T A "  w formie 
papierosa. Skutek  ra p e w o io a y .

Twarz miał dobroduszną, a małe, ciem ­
ne oczka, biegały wesoło po pokoju

—  Proszę usiąść, —  doktorze, 
zapraszała p. Death, podsuwając krze­
sło.

—  Dziękuję. Chodzi o to, że jeden 
z moich przyjaciół przeczytał w gazc-

(prawnie zastrzeżony)

.S A N T A * ch rcn i  00 wszelkich eh o .ó b ,  
przedłuża życie,  daje  g w . . . n r j ę  spędze­
nia d łag ich  zadowolonych lat,  daje za­
dow olenie  moralne 1 f i ty cz n e ,  krzepi 
nadwątlone zdrowie
SA N TA  iesf  w ykonany es te ty cz n ie  i s łu­
żyć może d u io  lat
D l*  zaprowadzenia, oddajemy 1000 szt 
po cenie  reklam ow ej 2 z ł .  z*  sziukę. 

W vsył»m y za potkaniem pocztowcm 
wraz z broszurą i sposobem  użycia. 

D om  W y s y ik . .L U P K A ", s k rz . p o czt. 
S56 " r ttfr  12ti

Sąd Okręgowy v, Wiinie, wydział VI, igia 
sza, że decyzją z dnia 27 kwietnia 7932 ro­
ku po stanow ił: wzbronić dokonywania wszel­

kich tranzakcyj i wypłat z książeczki oszcze • 
dnościoweq Komunalnej Kasy Oszczędnościo 
wej m. Wilna Nr 3559 na imię Nadzieji Ka- 
linkowej, w której to książeczce i.guruje, ja ­
to włożona kwota jeden tysiąc sze.ś^et szest 
zl. 33 gr. 0 6 0 6  zł. 33 gr.) Nr. spr. 2\ -

M ickiewicz* teł, 7 —63 cza 22.

M  RPtyfiuF Pum.

A K .  Dąbrowski
(F-m a istnieje od r. 1874)

Wilno, Niemiecka Ł, m. 11

we wszystkich aptekach i 
ekladach aptecznych znanegc 

środka od odcisków

Prow. A. P A K A .
4 tzB» ^  a

P od aje  się do w iadom ości, że  w m ajątku L andw arow ic  
sp rzed ają  się

działki le tn isk o w e

T mSS m e b l i
l.fi&imiii-ii

S p ćlka  z r;gr. odp.
W łfr c .  ul T a ta rs l« »  Sb,, 

dern własny, l i t u i t j e  od 1843
Jedaloie, sypialnie salony, 
gabinety, łóżka niklowane l 
angielskie,  kredensy, stoły, 
izaly, biurka, krzesła dębowe 

i t. p .C en y  znacznie zniżone.

położone w m iejscowości terenowo utozmaiconej pomiędzy 
stacją kolejow ą i jeziorem 2 przeznaczoną dla ogólnego użytku 
publ.czności plażą z piaszczystym dogodnym dla kąpieli

brzegiem.
Wiadomości udziela administracja majątku

Ł a n d w a r ó w
Pierwsza WliertsKa Spółka 
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